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SKUP 

ZŁOMU 
PĘGÓW

ul. Główna 79
Czynne 8-17

Skupujemy złom oraz metale 
kolorowe. Odbieramy złom 

również swoim transportem, 
możemy wysłać auto z HDS.

Waga - najazd 60 t.
www.zlompegow.pl

Aktualizuj ceny telefonicznie

600 56 20 36
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Dziękuję Wam z całego serca za ogromną pracę, którą wykonaliście  
podczas obrony Naszego Miasta przed wielką wodą.

Za trud, serce, za wsparcie, które od Was czułem w każdym momencie  
tej niezwykle ciężkiej sytuacji.

Bez Was ta walka byłaby niemożliwa!
Dziękuję każdemu kto przyczynił się do obrony naszej Gminy: Mieszkańcom, 

wszystkim, którzy przyjechali z bliska i z daleka, i walczyli razem z nami, 
pracownikom, włodarzom sąsiednich Gmin, wszystkim służbom i osobom 

decyzyjnym w tym trudnym dla wszystkich czasie.
Pokazaliśmy, że razem możemy wszystko! Dzięki Wam umocniłem się  

w przekonaniu, jak silna jest nasza społeczność!

Ireneusz Fura Burmistrz Brzegu Dolnego

Drodzy Mieszkańcy Gminy Brzeg Dolny

Wojsko na już, a pomoc 
finansowa po powodzi str. 13

Bohaterowie od posiłków, 
ciepłej herbaty i kawy str. 14-15

STR. 4-12

MIESZKAŃCY OBRONILI 
SWOJE MIASTO I WSIE
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Zamknięte szkoły, odwołane 
lekcje, rodzice zamiast w pra-
cy na wałach ładują worki 
z  piaskiem. To niecodzien-
na sytuacja. Strach, lęk - to 
uczucie nie ominie nikogo 
kto był blisko wody, żyje przy 
niej i nigdy nie wie co żywioł 
może mu zrobić. W  takich 
sytuacjach, nawet jeśli, wy-
daje nam się, że jesteśmy 
silni, powinniśmy posłuchać 
tych, którzy zadbają o  nasz 
stan psychiczny. Zapraszamy 
do zapoznania się z  mate-
riałem opracowanym przez 
Ewę Godlewską, psycholożkę, 
terapeutkę TSR.

Na wałach, przy rzecze spoty-
kaliśmy starsze osoby, które prze-
żyły powódź z 1997 roku. Płakały, 
bo już raz straciły wszystko. Mło-
dzież, która pakowała worki była 
ciekawa, ale tłumiła lęk. Każdy 
z nich na swój sposób odczuwał to 
co się działo w ostatnim tygodniu. 
A ostatnie dni przyniosły miesz-
kańcom Dolnego Śląska i innych 
regionów Polski tragiczne wy-
darzenia. Powódź i zagrożenie 
zalaniem, to katastrofy, które 
uruchamiają mobilizującą reak-
cję organizmu - ostrą reakcję na 
stres ASD. Świadomość z jakim 
żywiołem mamy do czynienia 
dotkliwie nam uświadamia, że 
nie wszystko jesteśmy w sta-
nie kontrolować. U osób, które 
doświadczyły powodzi w 1997 
czy 2010 roku, obecna sytuacja 
może budzić trudne wspomnienia 
z tamtych lat.

Mobilizacja organizmu jest 
mechanizmem, który pozwala 
nam radzić sobie z zagrożeniami 
i walczyć o swoje bezpieczeństwo. 
Reakcje na sytuację kryzysową 
mogą być różne, to nasza indy-
widualna odpowiedź na to z czym 
się zmierzamy. 

Nie oceniajmy reakcji swoich 
lub innych – bo każdy reaguje na 
swój własny sposób. W ostrej re-
akcji na stres mogą się pojawić: · 
objawy fizyczne (np. przyśpieszo-
ne bicie serca, wymioty, ból gło-
wy, ból brzucha, napięcie ciała, 
duszności, nerwobóle, omdlenie 
i inne) · płacz, smutek, rozpacz, 
żal · stany lękowe, strach, pani-
kę · nerwowość lub wzmożona 

czujność · bezsenność, koszmary 
senne · drażliwość, złość · poczu-
cie winy, wstyd · dezorientacja, 
oszołomienia, wycofanie, za-
mrożenie · poczucie derealizacji 
– odcięcia od rzeczywistości. Są 
również osoby które będą odczu-
wać jedynie lekki niepokój lub 
nie odczuwać go w ogóle. Ostra 
reakcja na stres jest normalną 
reakcją organizmu na bardzo 
trudne zdarzenie. ASD w więk-
szości przypadków ustępuje 
samoistnie w ciągu około mie-
siąca. Jeśli stan ASD utrzymuje 
się dłużej niż miesiąc wówczas 
potrzebna będzie konsultacja ze 
specjalistą zdrowia psychicznego, 
by sprawdzić, czy nie rozwinął 
się Zespół Stresu Pourazowego 
PTSD. Chcąc pomóc sobie bądź 
innym, „dajmy czas” na przetra-
wienie trudnego doświadczenia. 
Potrzeba kilku dni, by umysł upo-
rządkował wspomnienia, a ciało 
domknęło cykl stresu (wyciszyło 
pobudzenie). „Przepracowywanie 
stresu na gorąco”, dopytywanie 
o szczegóły traumatycznego 
wydarzenia może zablokować 
naturalne mechanizmy obronne 
wygaszające pobudzenie, gdy je-
steśmy już bezpieczni. Pamiętaj-

my, że mamy takie mechanizmy 
i pozwólmy im działać. Co możesz 
zrobić, by pomóc sobie lub innym 
w tym doświadczeniu? 
Zadbaj o bezpieczeństwo: 
Upewnij się, że jesteście już  
w bezpiecznym miejscu. 
Wysłuchaj: Nie naciskaj na 
rozmowę – zaproponuj. Słuchaj 
uważnie i nie oceniaj. Nie narzu-
caj swojego zdania.
Plaster dla emocji: Dbaj o wasz 
spokój, spróbuj się skupić na spo-
kojnym, głębokim oddychaniu, 
zachęć do tego innych. Podczas 
rozmowy staraj się nie oceniać 
ani nie krytykować uczuć osoby. 
Każdy ma prawo do swoich emocji. 
Detoks dla ciała: Działanie 
i intensywny wysiłek pomagają 
domknąć cykl stresu. Krótko 
mówiąc – działaj! Zaangażuj się 
w zabezpieczanie mienia lub 
pomoc w sprzątanie. Warto spró-
bować technik relaksacyjnych lub 
śpiewania gdy działanie nie przy-
niesie rozładowania napięcia. 
Pomoc praktyczna: Pomóż 
w zaspokojeniu podstawowych 
potrzeb, takich jak jedzenie, 
woda czy informacje. Jeśli opie-
kujesz się dzieckiem, to miękki 
pluszak złagodzi trud tego stanu. 

Zachęcaj do szukania pro-
fesjonalnej pomocy: Jeśli wi-
dzisz, że potrzebujesz/ potrzebu-
jecie więcej wsparcia, skontaktuj 
się z psychologiem lub terapeutą. 

Gdzie możesz uzyskać 
pomoc?

Całodobowy telefon zaufania 
dla osób dorosłych w kryzysie 
emocjonalnym: 116 123

Całodobowy telefon zaufania 
dla dzieci i młodzieży: 116 111, 
Platforma 116sos.pl 

Jak wspierać najmłodszych 
w obliczu zagrożenia? 
Zawsze warto rozmawiać

Tak jak u dorosłych, taki i u 
dzieci, trudne emocje jak strach, 
lęk i niepokój w sytuacji za-
grożenia są naturalną reakcją 
organizmu. Gdy zadają pytania, 
na które nie zawsze wiemy, jak 
odpowiedzieć stajemy przed 
dylematem „rozmawiać? nie roz-
mawiać? ile można powiedzieć?”. 
Zawsze warto rozmawiać, bo 
rozmowa dostarcza informa-
cji (obniża stan niepewności), 
reguluje pobudzenie, poszerza 
perspektywę, może wzmacniać 
strategie radzenia sobie z trud-
nymi sytuacjami. Rozmawiając 
z dziećmi zadbaj o następujące 
elementy: 

· Śledź informacje z wiarygod-
nych źródeł, sytuacje kryzysowe 
sprzyjają „sianiu paniki”.

· Nie „karm lęku” – informacje 
są potrzebne, lecz ich nadmiar 
może przeciążać i wywoływać 
ostrą reakcję na stres, mimo 
braku bezpośredniego zagroże-
nia. Strach, lęk, stres, napięcie 
służą temu by mobilizować do 
działania, gdy organizm nie ma 
jak zużyć pobudzenia, to trudno 
domknąć cykl stresu.

- Wybierz media, które dostar-
czają potrzebnych Ci informacji 
na dany moment. Sprawdzaj 
wiadomości raz na jakiś czas, 
tak by nie narażać się na stałe 
bodźcowanie trudnymi infor-
macjami. Kontroluj informacje, 
które docierają do twojego dziec-
ka – wyłącz radio, telewizor, by 
nie słuchać cały czas wiadomości. 
Gdy oglądasz przy najmłodszych 
– przycisz dźwięk. 

· Zwróć uwagę na swoje emocje. 
Jeśli doświadczasz silnych emo-
cji, to przed rozmową spróbuj je 

uspokoić poprzez skupienie się 
na oddechu lub inne techniki 
regulowania emocji.

· W rozmowie, nazywaj sytu-
ację po imieniu, w dopasowany 
do wieku dziecka sposób. Młodsze 
będzie potrzebowało prostych 
słów, czasem pokazania naocz-
nie co to oznacza, np. na zdjęciu. 
Młodsze dzieci mogą nie znać 
terminu „powódź”, wyjaśnijmy 
im to zjawisko i jego przyczyny. 
Starsze dzieci mogą potrzebować 
pogłębionej rozmowy o faktach, 
by zrozumieć sytuację. 

· Zapytaj je o jego odczucia, 
emocje i potrzeby. Podkreśl, że 
wszystkie emocje są częścią ludz-
kiego doświadczenia, że to natu-
ralne, że one się pojawiają, że 
każda ma swoje funkcje, a głów-
nym zadaniem jest dbać o nasze 
bezpieczeństwo i dobrostan. 

· Nie „cukruj”, że wszystko 
będzie dobrze – nie jesteś w sta-
nie przewidzieć tego do końca. 
Zamiast tego zapewnij dziecko, 
że robisz wszystko by było bez-
pieczne, że szukasz sposobów by 
poradzić sobie z tą sytuacją.

· Zaopiekuj obawy, poszukajcie 
wspólnie rozwiązań. Spróbuj nie 
dawać rad, zapytaj o to jak może 
sobie z tym poradzić i jak ty mo-
żesz mu w tym pomóc. 

· Podkreśl znaczenie wspólnoty 
i solidarności innych – to ważne, 
że możemy na siebie liczyć by 
przetrwać i powrócić do codzien-
nego życia. 

· Jeżeli mieszkasz w regionie 
zagrożonym i przygotowujesz się 
do ewakuacji. Zaangażuj dziecko 
w pakowanie ważnych dla niego 
rzeczy. Pozwól na samodzielne 
podjęcie decyzji, który pluszak, 
książka, czy piżama powędruje 
do plecaka. Rzeczy do których je-
steśmy przywiązani, dają poczu-
cie bezpieczeństwa w trudnych 
sytuacjach, więc niech to będzie 
jego wybór. 

· Jeśli twoja miejscowość nie jest 
zagrożona, przełóż strach i złość 
na działania pomocowe na rzecz 
osób które ucierpiały bezpośrednio. 
Zachęć dziecko, by towarzyszyło 
Ci w tych działaniach. Pomoc 
innym pomaga zmniejszyć lęk, 
zwiększyć poziom kontroli nad sy-
tuacją i chroni przed zapadnięciem 
w trudne emocje. 

· Zadbaj, by dziecko (i ty ra-
zem z nim) mogło wyregulować 
napięcie poprzez aktywność 
ruchową i zabawę. Wypróbujcie 
razem techniki relaksacyjne, aby 
uspokoić oddech i przynieść sobie 
spokój. 

 Całodobowy telefon zaufa-
nia dla dzieci i młodzieży: 116 
111, Platforma 116sos.pl

KaTa

Nie tylko najmłodsi boją się wielkiej wody. 
Pierwsza pomoc emocjonalna  

w obliczu zagrożenia powodziowego

Ewa Godlewska
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Przypomnijmy, w  ubiegłym 
tygodniu Bartosz Granat, pre-
zes Powiatowego Centrum 
Medycznego, podjął decyzję 
o  zawieszeniu oddziału chi-
rurgii. Powód? Lekarze nie 
przyszli do pracy, o  czym 
poinformował go ordynator.

- Oddział został zawieszony do 
13 października - informuje nas 
Bartosz Granat, prezes PCM. 
W październiku zostanie też pod-
jęta decyzja co dalej z oddziałem 
chirurgii i w jakim kierunku le-
czenia pacjentów ma pójść spółka 
PCM. Obecnie trwa w niej audyt. 
Jednym z ogromnych problemów 
były bardzo wysokie kwoty wyna-
grodzenia lekarzy. Sięgały nawet 
80 tys. zł za miesiąc - przekazał 
radnym, prezes PCM, podczas 
sesji rady powiatu. Zarówno 
kontrakty z lekarzami jak i ca-
łym personelem medycznym są 
sprawdzane poprzez audyt.

Jak mówił podczas sesji Jan 
Janas, starosta, nie jesteśmy 
absolutnie za tym, aby zamykać 
szpital w Brzegu Dolnym, ani 
w Wołowie. - Chcemy wszystko 
uporządkować, aby pieniądze 
które trafiają od wspólników 
szły na polepszenie warunków 
leczenia pacjentów. 

Wygląda na to, że z pieniędzy 
wspólników najbardziej korzystał 
personel medyczny, a spółka 
co miesiąc generowała straty 
w wysokości 300-400 tys. zł. ZUS 
pracownikom nie opłacono od 
kilku lat, a zaległości opiewają 
na 9 mln zł. Innym problemem 
były liczne skargi pacjentów, 
którzy godzinami przesiadywali 
na korytarzu w oczekiwaniu na 
lekarza. Często okazywało się, 
że miał on opłacany dyżur tele-
foniczny z domu.

Po tym, jak prezes PCM, ujawnił 
zarobki lekarzy na sesji rady powia-
tu, ci nie przyszli do pracy i złożyli 
nowe propozycje wynagrodzeń.

Jak się jednak dowiedzieliśmy, 
spółka nie ma zamiaru płacić 
tak wielkich kwot lekarzom. Ma 
swoje plany na rozwój szpitala 
i będzie je konsekwentnie realizo-
wać dla dobra pacjentów. Zmian 
należy się spodziewać w tym 

roku. Pacjenci z potrzebami 
chirurgicznymi z powiatu wo-

łowskiego mają opiekę w szpitalu 
w Trzebnicy.  mr

WIEMY DO KIEDY I DLACZEGO ODDZIAŁ CHIRURGII NIECZYNNY

Wielkie pieniądze szły  
do lekarzy, a pacjenci 
czekali na korytarzu?

ul. Polna 5

56-100, Wołów

tel. 602 641 297

tel. 71 389 40 06

www.meble-wolow.pl
od 2005 r. w Wołowie
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Od dwóch tygodni oczy zwró-
cone na Dolny Śląsk. Wszystko 
przez niż genuański Boris, któ-
ry zakończył się 15 września, 
ale sprowadził mroczne wid-
mo na nasze województwo. 
Rząd, samorządy, mieszkańcy 
i  służy ratownicze - wszyscy 
stanęli ramię w ramię by bro-
nić swoich miast i wsi. W koń-
cu, cały nasz powiat „stanął 
na nogi” gotowy do walki... 
z żywiołem!

Niż genuański Boris, który ob-
fitował w ulewne deszcze na tere-
nie całego województwa, trwał od 
12 do 15 września, ale jego skutki 
przyszły do nas dopiero z czasem. 
Stan wody w rzekach na całym 
Dolnym Śląsku rósł z dnia na 
dzień. Nie minęła długa chwila, 
kiedy pierwsze miasta, zostały 
zalane. Mieszkańcy Kłodzka, 
Lądka Zdroju i wielu innych 
miast, położonych na południu 
naszego województwa, przeżywa-
li prawdziwe tragedie. Powodzie 
siały spustoszenie, a fala kulmi-
nacyjna nieuchronnie zmierzała 
w naszym kierunku. 

Wszyscy stanęli na baczność
Stan Odry od dnia 16.09 nie-

ustannie rósł, a jednym z pierw-
szych bastionów do obrony, w na-
szym powiecie, był Brzeg Dolny, 
w którym prace zabezpieczające 
wały trwały dzień w dzień już od 
poprzedniego tygodnia. Na całe 
szczęście dla mieszkańców Brze-
gu Dolnego, prognozy zapowiada-
jące falę kulminacyjną opóźniały 
się, dzięki czemu zyskaliśmy 
kilka dni na przygotowanie się 
do najgorszego. Stan alarmowy, 
wynoszący dla Brzegu Dolnego 
630 cm, został przekroczony we 
wtorek 17.09 po południu, a w 
przeciągu następnych 24 godzin 
podniósł się o kolejny metr i od 
tego momentu woda nieustannie 
i coraz szybciej się podnosiła.

- Mamy już niewiele czasu. 
Bardzo proszę Państwa o pomoc, 
tak jak dotychczas. Chciałbym 
Państwu bardzo mocno podzięko-
wać, wszystkim tym, którzy brali 
bezpośredni udział i pośredni. Tym 

którzy byli na wałach, przy wałach, 
i tym którzy gotowali dla nas 
jedzenie i transportowali do nas. 
Dziękuję bardzo wszystkim miesz-
kańcom i bardzo pilnie proszę o po-
moc - mówił przed nadejściem fali 
kulminacyjnej burmistrz Brzegu 
Dolnego Ireneusz Fura.

Sytuacja nie obejmowała tyl-
ko i wyłącznie Brzegu Dolnego. 
W czasie, w którym gmina Brzeg 
Dolny przygotowywała się na na-
dejście fali powodziowej w Brze-
gu Dolnym i pobliskich wioskach, 

to samo czyniła gmina Wołów 
i Wińsko. Mimo, że miasto Wołów 
nie było zagrożone powodzią, to 
nie można było powiedzieć tego 
samego o wsiach gminy, położo-
nych tuż nad Odrą. Tarchalice, 
Dębno, Prawików, Lubiąż, a w 
Wińsku Orzeszków, Małowice 
i wiele innych miejsc drżały przed 
wielką wodą. 

Zarówno powiat i wszystkie 
gminy od początku działały ra-
zem i wspomagały się nawzajem. 
Mieszkańcy z Brzegu Dolnego 

często wspomagali w przygoto-
waniach gminę Wołów, z Woło-
wa wiele osób przyjeżdżało do 
Brzegu Dolnego umacniać wał. 
Takiej współpracy, zrozumienia 
i wzajemnej pomocy nigdy jesz-
cze w naszym powiecie nie było. 
Na baczność postawione zostały 
wszystkie jednostki odpowied-
nich służb. Od rana do wieczora 
na miejscu wału w Brzegu Dol-
nym pracował oddział służby 
więziennej wraz z osadzonymi, 
a ich pomoc była nieoceniona. 

Spotkania sztabów 
z wicepremierem i kluczowa 
decyzja o ściągnięciu 
wojska 

To, że nie jesteśmy sami, od-
czuliśmy, kiedy do Brzegu Dolne-
go, a dzień później do starostwa 
w Wołowie przyjechał na posie-
dzenie sztabu kryzowego wice-
premier Władysław Kosiniak-
-Kamysz. Na spotkaniach władze 
wszystkich gmin i powiatu oma-
wiały zagrożenia i informowały 
wicepremiera o tym czego i gdzie 

KONIEC HORRORU NAD ODRĄ. MIESZKAŃCY 
OBRONILI SWOJE MIASTO I WSIE

Dla Ireneusza Fury, burmistrza Brzegu Dolnego, był to ważny egzamin, w jego pierwszej 
kadencji, po niecałych 5 miesiącach pracy. Jak mówił czerpał wiedzę z doświadczenia, 

które zdobył pracując przy dwóch powodziach, w 1997 roku i w 2010, oraz swojego 
wykształcenia hydrologicznego.

Ireneusz Fura, burmistrz Brzegu Dolnego dziękował 
każdemu kto bronił gminy przed wodą.
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W działania były zaangażowane wszystkie zastępy zarówno Komenda Powiatowa Państwowej Straży Po-
żarnej w Wołowie jak i OSP KSRG, OSP oraz szkoła aspirantów z Poznania i Akademia Pożarnicza. Wcześniej 

strażacy z Wołowa pomagali powodzianom z Jeleniej Góry, gdzie brali udział w ewakuacji blisko 70 osób.
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KONIEC HORRORU NAD ODRĄ. MIESZKAŃCY 
OBRONILI SWOJE MIASTO I WSIE

Ul. Wodna w Rynku stała się jednym z najważniejszych punktów do obrony. Tutaj 
woda wylała się w 1997 roku zalewając stare miasto.

potrzebują. To tu zapadła decy-
zja, że potrzeba jeszcze więcej do 
pomocy, przy umacnianiu wałów, 
wojska. Jak się później okazało, 
to była kluczowa i strategiczna 
decyzja. Do powiatu przyjechało 
kilkuset żołnierzy z całej Polski. 

- Wielu samorządowców nam 
pomaga z zewnątrz, z Wiszni 
Małej, Jawora, Długołęki. My 
również pomagamy, wysłałem 
transport na Małowice, pomaga-
my Prochowicom. Jakoś tę biedę 
próbujemy wspólnie przejść - mó-
wił burmistrz gminy Wołów Da-
riusz Chmura w rozmowie z wi-
cepremierem. To podczas sztabu 
burmistrz Wołowa podkreślał, 
że dobrze byłoby skierować do 
naszych gmin wojsko. I jak się 
okazało, ta pomoc była bezcenna. 

Do zagrożonych powodzią 
miejsc przyjechały ogromne 
oddziały wojska, by wspomóc 
wszystkich w walce. W najgoręt-
szym czasie było u nas 400 żoł-
nierzy - mówi Dariusz Chmura, 
burmistrz Wołowa, który docenił 
ich pomoc, podczas przesiąków 
na wałach w Prawikowie. Wojsko 
stacjonowało zarówno w Brzegu 
Dolnym jak i w zagrożonych 
wsiach, gdzie dzień i noc umac-
niali wały przeciwpowodziowe 
i w porozumieniu z władzami 
decydowali o przebiegu prac.

Nadejście fali kulminacyjnej
W nocy z czwartku na piątek 

20.09 do Brzegu Dolnego do-
tarła fala kulminacyjna z Wro-
cławia. Stan wody w Odrze 
wyniósł wówczas maksymalnie 
953 cm o godzinie 14.00, a woda 
sięgała prawie połowy wałów 
przeciwpowodziowych. Wszyscy 
mieszkańcy i służby w Brzegu 
Dolnym zmobilizowały swoje 
działania. Na miejscu pracował 
już duży oddział żołnierzy. Na 
ulicy Wodnej przy starej prze-
prawie promowej znajdowały się 
setki mieszkańców, pracowników 
Zakładu Gospodarki Komunal-
nej, straży pożarnej, policjantów 
i cały szereg wolontariuszy z wie-
lu miast. Przez wiele dni w tych 
miejscach, oraz na Kręsku, cały 
dzień i noc jeździły koparki 
i pojazdy transportujące worki 

Ireneusz Fura, burmistrz Brzegu Dolnego w pracy.
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z piaskiem z miejsca workowania 
do osób zabezpieczających wały 
przeciwpowodziowe.

Już wcześniej stojąca woda 
pod wałami powodowała wiele 
problemów dla pracujących na 
wale osób. W Brzegu Dolnym 
pojawiało się mnóstwo prze-
cieków, a wały przez kilka dni 
nasiąkały. Na szczęście przed na-
dejściem fali powodziowej udało 
się umocnić newralgiczne miejsca 
i zatamować przeciekającą śluzę. 
Na przestrzeni kilku dni udało 
się podwyższyć i umocnić wał, 
który sięgał od rynku w Brzegu 
Dolnym aż za Most Wolności. 
Czwartkowe predykcje stanu 
wody zapowiadały, że woda za-
cznie spadać w czwartek około 
godziny 18:00. Prognozy jednak 
się myliły...

W samym Brzegu Dolnym stan 
wody - około 950 cm - utrzymywał 
się jeszcze przez wiele godzin, 
a opadać zaczął dopiero na na-
stępny dzień. Mimo, że wysokość 
Odry nie przekroczyła wysoko-
ści wałów, to stojąca woda jest 
ogromnym niebezpieczeństwem. 
Wały przeciwpowodziowe nasią-
kały jak gąbka, ale na szczęście 
nie doszło do przerwania się wału 
ani nie miały miejsca osuwiska. 
W nocy z sobotę na niedzielę 
22.09 poziom wody zaczął stop-
niowo spadać, a w niedzielę rano 
woda spadła już o pół metra 
i wyniosła 895 cm, o godzinie 5:00 
w niedzielę rano. 

Gorzej wyglądała sytuacja 
w Prawikowie i Tarchalicach po-
łożonych w gminie Wołów. Tam 
stojąca woda spowodowała osu-
nięcia się wałów, a w Prawikowie 
niemal doszło do tragedii. 20.09 
w godzinach wieczornych bur-
mistrz Dariusz Chmura podjął 
decyzję o ewakuacji mieszkańców 
Prawikowa. 

- Po konsultacji z wojskiem 
podjąłem decyzję o ewakuacji 
sił pracujących nad umocnie-
niem wału starego polderu oraz 
domostw poniżej drogi. Proszę 
stosować się do komunikatów. - 
zaapelował.

Na miejscu w Prawikowie po-
został tylko oddział wojska, który 
w kolejnych godzinach zwiększył 
się o kolejnych żołnierzy. W szko-
le w Lubiążu były gotowe miejsca 
dla ewakuowanych mieszkań-
ców. Worki z piaskiem pakowane 
były zarówno na miejscu jak i w 
Wołowie na terenie oczyszczalni 
ścieków, skąd później trafiały do 
miejsc zagrożonych powodzią.

Podobna sytuacja miała miej-
sce w Tarchalicach, gdzie w sobo-
tę 21.09 z rana doszło do bardzo 
niebezpiecznego osunięcia się 
wału. Osuwisko mierzyło oko-

ło 300 metrów. Na szczęście 
wspólną pracą wolontariuszy 
i odpowiednich służb udało się 
uratować Tarchalice i Prawików. 
Sytuacja zaczęła się stabilizować, 
choć nadal istniało niebezpie-
czeństwo, które jednak z godziny 
na godzinę było coraz mniejsze, 
a stan wody opadał. 

Sprawa nie wyglądała wcale le-
piej w pobliskiej Ścinawie (powiat 
lubiński, graniczący z powiatem 
wołowskim), do której fala kul-
minacyjna doszła niedługo po 

Brzegu Dolnym. W piątek 20.09, 
o godzinie 14:00 Zarząd Dyrekcji 
Dróg i Autostrad, podjął decyzję 
o zamknięciu mostu w Ścinawie. 
Tam również był duży nakład 
prac ratujących miasto przed 
powodzią. 

- Nie możemy sobie pozwolić 
na stwarzanie zagrożenia dla 
użytkowników mostu, zarówno 
kierowców jak i pieszych. Dziś 
od godziny 14:00 most zostanie 
zamknięty. Jeśli woda znajdzie 
się poniżej konstrukcji mostu 

przywrócimy ruch - informował 
Jacek Modzelewski z Generalnej 
Dyrekcji Dróg z Wrocławia.

Most został ponownie otwarty 
w poniedziałek, 23.09, o godzinie 
15.00.

W sobotę, 21.09 ogrom pracy 
wykonała gmina Wołów, a bur-
mistrz Dariusz Chmura był w te-
renie od rana do wieczora w za-
grożonych wsiach i nadzorował 
co się tam dzieje. W Prawikowie 
pracowało wojsko z Łodzi i Po-
widza. Wspomagali ich miesz-
kańcy jak tylko się dało, a wielu 
wolontariuszy przygotowywało 
dla żołnierzy posiłki i prowiant 
z wodą. 

- Sytuacja stabilizuje się w Do-
maszkowie i Tarchalicach, acz-
kolwiek tam również pracuje 
wojsko, mieszkańcy i strażacy. 
Jesteśmy przygotowani na ewa-
kuację. Dzisiaj 250 żołnierzy 
pracuje w samym Prawikowie, 
wojsko ma zapewnione wodę 

wyżywienie. Na wałach ciężko 
pracują. Dziękuję im za ich wy-
siłek i za to że nas tutaj ratują - 
mówił o godzinie 17.00 w sobotę 
burmistrz Dariusz Chmura. 

Sytuacja na wsiach przerażała 
wszystkich mieszkańców powia-
tu. Ci nie pozostali jednak bez-
czynni i wspólnie solidaryzując 
się z mieszkańcami zagrożonych 
miejsc wspomagali prace mające 
zatrzymać ogrom wody napiera-
jący na wały przeciwpowodziowe. 
Najbardziej zagrożone miejsce, 
czyli Prawików został jednak 
uratowany przez wojsko, które 
pracowało dzień i noc.

- Wydaje mi się, że zrobiliśmy 
bardzo dobrą robotę, bo wał nie 
przecieka. Cieszę się, że żołnierze 
dali z siebie dwieście procent, 
żeby wał nie przepuszczał wody. 
Jesteśmy z tego miejsca zado-
woleni. Cieszę się, że żołnierze 
dali z siebie dwieście procent, 
żeby ten wał nie przeciekał. 

Zawodnicy KS Rokity w pracy.

Posiłek przygotowany przez Pai-Chi-Wok.

Służba Więzienna pomagała przez wiele dni.

Wały obłożone workami.
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Kamil Jeżyna, wiceburmistrz Brzegu Dolnego.
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Wojsko pracujące w nocy przy Moście Wolności.

Pracujemy dzień i noc - mówił 
Kurierowi Gmin, podporucznik 
Daniel Czerniak z 10. Brygady 
Łączności i 2. Wołowskiego Ba-
talionu Łączności.

W niedzielę, 22.09 woda w koń-
cu zaczęła opadać coraz szybciej 
na zagrożonych wsiach, a zagro-
żenie zaczęło maleć z godziny 
na godzinę, choć nadal wszyscy 
trzymali rękę na pulsie.

Wspólną pracą 
uratowaliśmy powiat

Prace prowadzone w sercu 
Brzegu Dolnego, w Rynku na ul. 
Wodnej, trwały przez kilka dni, 
a przez ten cały czas pomagały 
setki, jak nie tysiące, wolonta-
riuszy. W niedzielę wieczorem 
burmistrz Brzegu Dolnego Irene-
usz Fura zakomunikował koniec 
pracy przy workowaniu piasku.

- Wystarczy. Uważamy, że 
już tego materiału nie zabrak-
nie. Chciałbym dziś powiedzieć 
Państwu, że kończymy te prace. 
Niemniej jednak jesteśmy jesz-
cze czujni - oznajmił burmistrz 
Brzegu Dolnego Ireneusz Fura, 
pracującym mieszkańcom. 

Walka w gminie Brzeg Dolny 
jednak nadal trwała, zwłaszcza 
we wsi Wały, gdzie przez cały 
czas trwała praca przy umacnia-
niu wałów. Niedzielnej nocy o go-
dzinie 23.00 stan wody w Brzegu 
Dolnym opadł o metr względem 
maksymalnego stanu podczas 
fali kulminacyjnej i osiągnął 
850cm. 

W pomocy dla Brzegu Dolnego 
działał cały ogrom wolontariuszy, 
w tym przedstawiciele klubów 
sportowych m.in. KP Brzeg 
Dolny, KS „1946” Rokita Brzeg 
Dolny, kibice z naszego okręgu, 
lokalne restauracje, uczniowie 
szkół, i wielu innych. Wszyscy 
dołożyli cegiełkę do uratowania 
miasta, za co wszyscy są im nie-
samowicie wdzięczni.

Gabriel Zagrodny, Marta 
Ringart-Orłowska
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Posiłki przygotowywane przez mieszkańców na miejscu dawały siłę do walki.
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Tarchalice jeszcze kilka dni temu obawiały się 
zalania wodą. Pospolite ruszenie mieszkań-

ców ze wszystkich gmin, pomogło im wygrać 
z żywiołem.
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Wały w Prawikowie przeciekały. Sytuacja była bardzo kryzysowa. Burmistrz Dariusz 
Chmura i jego sztab kryzysowy, z którym spędziliśmy całą sobotę patrolując wały, 

dokonał wielkiego czynu. Wielkie brawa.

Prawików został obroniony przez wojsko.
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Wały przeciekały. Sytuacja była bardzo groźna.

eprasa.pl 0d3492b612



26 września 2024 r.  Nr 39 (1743), Rok XXXV www.kuriergmin.pl12

RE
KL

AM
A

RE
KL

AM
A

OKRĘGOWA STACJA KONTROLI
POJAZDÓW W BRZEGU DOLNYM

GODZINY OTWARCIA:
pon.–pt.: 8.00 – 17.00

sob.: 8.00 – 14.00

Brzeg Dolny, ul. Sienkiewicza 27,

tel. 71 319 55 15
www.okregowastacjakontroli.pl

ZAPRASZA NA

PRZEGLĄDY REJESTRACYJNE
WSZYSTKICH POJAZDÓW

razem od 27 lat
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Mieszkańcy przy oczyszczalni ścieków w Wołowie pakowali worki z piaskiem, skąd te wywożono 
do potrzebujących miejscowości. W tej powodzi najważniejsza była organizacja pracy, dowodze-

nie i panowanie nad stresem, który dopadał wielu.

Wojsko na wałach czuwało dniami i nocami.

Posiłki przygotowywały mieszkanki. Nieoceniony wkład.
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Wizyta wicepremiera Włady-
sława Kosiniaka - Kamysza 
w  Brzegu Dolnym i  w staro-
stwie powiatowym w  Wo-
łowie, choć trwała niecałą 
godzinę, była kluczowa co 
do dalszych działań. Decyzja 
o  skierowaniu do powiatu 
wojska była strategiczna. Wło-
darze zasygnalizowali też 
problemy, które pojawią się 
po powodzi.

O tym, że wicepremier przyje-
dzie do Brzegu Dolnego, a dzień 
później do starostwa, wszyscy 
dowiadywali się z godziny na 
godzinę. Nie były to wizyty za-
planowane, taka była sytuacja. 
Pierwsze komunikaty ze sztabów 
w Brzegu Dolnym przekazane wi-
cepremierowi przez burmistrzów 
były uspakajające. Nikt za mocno 
nie naciskał na pomoc wojska. 
Sytuacja w nocy z 20 na 21 wrze-
śnia w Prawikowie pokazała, że 
ta pomoc jest jednak konieczna. 
Potrzeba dowodzenia sztabem 
ludzi wymagała koordynacji i siły 
fizycznej. Stąd już podczas sztabu 
kryzysowego, w sobotę, 20 wrze-
śnia, burmistrz Wołowa Dariusz 
Chmura, wprost powiedział, że 
potrzebujemy wojska do pomocy 
na wałach. Już wcześniej sygna-
lizował, że wojsko jest potrzeb-
ne, bo te zaczynają przesiąkać 
i wysyłanie tam mieszkańców 
jest niebezpieczne. Nie minęła 
godzina od spotkania sztabów, 
a do powiatu zaczęły ściągać 
liczne jednostki z całej Polski. 

Podczas spotkania było też 
sporo narzekania. Wójt Wińska 
Jolanta Krysowata - Zielenica 
mówiła o tym, że wały nie są 
naprawiane, ani wzmacniane, 
a przesiąkają zawsze w tych 
samych miejscach od wojny. 
Narzekała też na Wody Polskie, 
które jej zdaniem działają według 
schematów, nie słuchają miesz-
kańców, zamykają ujścia wody. 

Na koniec zwróciła uwagę, że 
gminy podczas tej powodzi wy-
dały całą rezerwę. Teraz pomoc 
pójdzie do zalanych, zniszczonych 
miast, a te obronione zostaną 
z pustą kasą. 

Wicepremier obiecał, że zwróci 
na to uwagę na posiedzeniu rządu, 
aby wsparcie finansowe przyszło 

też do gmin, które obroniły się. 
Wójt nie chciała pomocy wojska, 
bo jak mówiła ludzie boją się i po-
wielają plotki, że wojsko wysadza 
wały. Z tej pomocy zrezygnowała. 

Razem z wicepremierem nasz 
powiat odwiedził Paweł Gancarz, 
marszałek województwa dolno-
śląskiego.

mr

WOJSKO NA JUŻ, A POMOC 
FINANSOWA PO POWODZI

Jan Janas, starosta, Władysław Kosiniak-Kamysz, wicepremier, Paweł Gancarz, 
marszałek województwa dolnośląskiego.

Posiedzenie sztabu z udziałem wicepremiera w Brzegu Dolnym.
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Żołnierze, straż pożarna, 
harcerze, mieszkańcy gmi-
ny- wszyscy pomagali przy 
ochronie wałów przeciw-
powodziowych nad Odrą. 
Pakowali piasek do worków, 
układali worki na wały. Ale 
oprócz nich, wielkie wsparcie 
ofiarowali prywatni ludzie, 
przedsiębiorcy, którzy dbali 
o  to, aby nikt nie był głodny 
i spragniony. Dowozili gorące 
posiłki, napoje, kanapki.

Dziewczyny ze Stowarzyszenia 
Na Rzecz Rozwoju Wsi Żerków po 
apelach o głodnych żołnierzach 
i cywilach zajęły się przygoto-
wywaniem ciepłych posiłków. 
Łącznie zrobiły około 4 tysięcy 
pierogów oraz placki ziemnia-
czane z gulaszem. Dbały także 
o kawę i herbatę dla żołnierzy  
i cywili pracujących pod mostem. 
Przewoziły prowiant z ulicy Wod-
nej tam, gdzie go brakowało.

Magdalena Rykowska- Olko-
wicz ze Słodkie Hobby Magda-
leny dbała o to, aby nie brakło 
ciepłej herbaty i kawy z ekspresu. 
Młodsi, którzy pomagali przy 
napełnianiu worków z piaskiem 
mogli liczyć na darmowe lody.

Właściciele i załoga Paj-Chi-
-Wok kuchnia chińska, tajska, 
wietnamska- gotowali sycące 
zupy, dzięki którym żołnierze 
pracujący pod mostem po 4 
dniach walki zjedli pierwszy 
ciepły posiłek. Ich wsparcie było 
możliwe dzięki mieszkańcom, 
którzy wspomagali artykułami 
spożywczymi, niezbędnymi do 
przygotowywania potraw.

Pauza Truck z Obornik Ślą-
skich w foodtrucku na Wodnej 
upiekła 500 pizz. 

Cimone Wrocław, restauracja 
włoska, której właściciele to dol-
nobrzeżanie, dostarczała przez 
kilka dni pyszne, ciepłe posiłki. 

Dolnobrzeska restauracja Tre 
Fonti także wsparła pracujących 
ochotników swoimi daniami.

Piekarnia Familijna dostar-
czała na bieżąco pieczywo, bez 
którego nie byłoby możliwe przy-
gotowywanie kanapek. 

Seniorki z Polskiego Związku 
Emerytów, Rencistów i Inwali-
dów w Brzegu Dolnym taśmowo 
wręcz przygotowywały przepysz-
ne kanapki, które dodawały sił 
żołnierzom i cywilom. 

Bistro w Brzegu Dolnym tak-
że wspierało daniami, bez tego 

wszystkim pracujących przy 
wałach trudno byłoby mieć siły 
i zapał. Ponadto Ale Yeah Burger 
oraz Twoje Lody- z miłości do 
pyszności- wszyscy oni z potrzeby 
serca dawali z siebie wszystko.

Nie można nie wspomnieć 
o Warzywniaku z osiedla Fa-
brycznego, którego właścicielka 
Wioleta Pudełko zaopatrywała 
w produkty do przygotowywania 
dań. 

Oprócz restauracji i sklepów 
swoje kanapki i inne dania przy-
nosiły osoby prywatne, dokłada-
jąc wielką cegiełkę do tego, aby 
pracujący przy workach i wałach 
nie byli głodni. 

Nieocenioną pracę wykona-
li także operatorzy ciężkiego 
sprzętu, rolnicy z traktorami, 
ładowarkami oraz osoby, które 
posiadały busy i przyczepki- bez 
nich piach oraz worki nie mogły-

by być przewożone w potrzebne 
miejsca. 

Nie zapomnijmy o strażakach, 
harcerzach, żołnierzach, pra-
cownikach służby więziennej, 
skazanych z ZK w Wołowie, 
chłopakach z Zespołu Placówek 
Resocjalizacyjnych, policjantach 

i o każdym, kto przyczynił się do 
zwycięstwa nad nurtem rzeki. 

Zapewne nie wymieniliśmy 
wszystkich, którzy pomagali 
w tej wielkiej akcji. Ale wszyst-
kim należy się wielkie dziękuje. 
Wasze wsparcie było bezcenne.

KaTa

Bohaterowie od posiłków, ciepłej herbaty i kawy

Restauracja Cimone Wrocław

Fo
t.F

b

Stowarzyszenie Na Rzecz Rozwoju Wsi Żerków

Fo
t.F

b

Paj- Chi- Wok wraz z Klaudią Grzelińską

Fo
t.F

b

Stowarzyszenie z Żerkowa

Fo
t.F

b
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Bohaterowie od posiłków, ciepłej herbaty i kawy

Seniorki robiły jak na akord pyszne kanapki.

Fo
t.F

b

W Tarchalicach razem z sołtys Sylwią Senią, przygotowano posiłki dla pracujących przy wałach.

Fo
t.F

b

W Tarchalicach nikt nie był głodny.

Fo
t.F

b

Posiłki z Prawikowa tra�ały do pracujących w terenie. Żurek i pierogi dodawały wszystkim sił.

Fo
t.F

b

W Prawikowie mieszkanki „wykarmiły” całe wojsko i każdego kto przybył z pomocą.

Fo
t.F

b
Fo

t.b
rz

eg
do
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y.p

l
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Od kilku dni w trzech miejscach 
na terenie regionu gromadzone są 
dary dla osób poszkodowanych 
w powodzi. We Wrocławiu jest to 
Centrum Druku 3D przy ul. Ty-
nieckiej, w Wałbrzychu teren strefy 
ekonomicznej Invest Park przy ul. 
Stacyjnej 12 a w Jeleniej Górze 
siedziba Karkonoskiej Agencji 
Rozwoju Regionalnego przy ul.  
1 Maja 27. Trafiają do nich artykuły 

pierwszej potrzeby przekazywane 
przez mieszkańców, inne samorządy 
oraz partnerów zagranicznych. 

- W obliczu tak poważnego kryzy-
su musimy skupić się na zbudowaniu 
systemowego wsparcia poszkodo-
wanych. Dlatego jako samorząd 
województwa od pierwszych dni 
angażujemy się w organizowanie 
pomocy rzeczowej poprzez nasze 
HUB-y we Wrocławiu, Wałbrzychu 
i Jeleniej Górze, ale także wsparcia 
finansowego za pośrednictwem 
podległych nam instytucji - wyjaśnia 
Paweł Gancarz, Marszałek Woje-
wództwa Dolnośląskiego. 

Dziś radni dolnośląskiego sej-
miku zadecydowali jednogłośnie 
o przekazaniu 30 milionów zło-
tych na potrzeby poszkodowanych 
przez powódź. 20 milionów trafi 
bezpośrednio do gmin i powiatów, 
a pozostała część zostanie prze-
znaczona na inwestycje w odbudo-
wę infrastruktury, którą zarządza 
samorząd województwa. Dzięki 
tym pieniądzom możliwa będzie 
realizacja najpilniejszych działań 
pomocowych w regionie. 

- Dziękuję za aktywność wszyst-
kim radnym. Dzięki niej mamy wie-
dzę, gdzie ta pomoc jest najbardziej 

potrzebna. Cieszę się niezmiernie, że 
w regionie mamy tez wiele inicjatyw 
oddolnych, dzięki którym możliwa 
będzie pomoc nie tylko mieszkań-
com, ale również zwierzętom, które 
ucierpiały w powodzi - dodaje Jerzy 
Pokój, Przewodniczący Sejmiku 
Województwa Dolnośląskiego.

- Wszyscy samorządowcy powinni 
zaangażować się na rzecz budowy 
zbiorników retencyjnych, w szcze-
gólności w regionach górskich. 
Jako samorząd województwa od lat 
wspieramy służby takie jak WOPR, 
Policja czy Straż Pożarna. Dziś wi-
dzimy jak potrzebne jest to, żeby były 

one dobrze wyposażone i gotowe do 
niesienia pomocy - dodaje Cezary 
Przybylski, Wiceprzewodniczący 
Sejmiku Województwa Dolnoślą-
skiego. 

Powódź przeszła przez wiele 
dolnośląskich powiatów, jednak nie 
oznacza to, że Dolny Śląsk w cało-
ści jest miejscem, którego trzeba 
się obawiać. O to m.in. apelował 
wicemarszałek województwa, 
Wojciech Bochnak 

- Od kilku dni słyszymy, że lawi-
nowo odwoływane są rezerwacje 
w naszych ośrodkach turystycznych. 
Z tego miejsca apeluję, że nie cały 
Dolny Śląsk ucierpiał w powodzi, 
naprawdę można w wiele miejsc 
bezpiecznie przyjeżdżać i będzie to 
najlepsza pomoc dla naszych przed-
siębiorców z branży turystycznej 
- mówi wicemarszałek Wojciech 
Bochnak. 

Jednocześnie w pomoc poszko-
dowanym angażują się również 
instytucje samorządu województwa 
dolnośląskiego. Karkonoska Agen-
cja Rozwoju Regionalnego S.A. 
w Jeleniej Górze będzie operatorem 
pomocy finansowej dla przedsię-
biorstw z terenu powiatów objętych 
powodzią. Wsparcie to będzie po-
chodziło ze środków publicznych 
i dotyczy przedsiębiorstw zatrudnia-
jących do 50 pracowników. 

- W pierwszej kolejności chcemy 
jak najszybciej ustalić szacunkową 
liczbę poszkodowanych przed-
siębiorców z terenów powiatów: 
kamiennogórskiego, karkono-
skiego, kłodzkiego, lwóweckiego, 
wałbrzyskiego, ząbkowickiego, 
dzierżoniowskiego, lubańskiego, 
świdnickiego oraz miast na pra-
wach powiatu Wałbrzych i Jelenia 
Góra - wylicza Hubert Papaj, 
Prezes Karkonoskiej Agencji 
Rozwoju Regionalnego.

W akcję pomocową angażuje się 
również inna podległa marszałkowi 
instytucja - Dolnośląski Wojewódz-
ki Urząd Pracy, który pośredniczy 
we wsparciu udzielanym przez Mi-
nisterstwo Rodziny Pracy i Polityki 
Społecznej. Dzięki ministerialnym 
funduszom do powiatów doświad-
czonych przez powódź popłynie 
strumień pieniędzy, a z ich wyko-
rzystaniem organizowane będą m.in. 
roboty publiczne w celu usuwania 
skutków powodzi, a także udzielane 
pożyczki dla przedsiębiorców.

TS

Samorząd Województwa z pomocą 
dla samorządów lokalnych 

poszkodowanych przez powódź

Radni województwa zdecydowali o zmianach budżetowych i udzieleniu pomocy samorządom poszkodowanym w powodzi 
podczas nadzwyczajnej sesji sejmiku

Do HUBów pomocowych we Wrocławiu, Wałbrzychu i Jeleniej Górze dary trafiają każdego dnia i stamtąd są 
rozsyłane do poszkodowanych miejscowości

Na Dolnym Śląsku trwa 
walka z powodzią. Podczas 
gdy gminy położone na 
południu regionu szacują 
straty i szykują się do 
odbudowy, północna część 
województwa nadal jest 
zagrożona. Samorząd woje-
wództwa aktywnie angażu-
je się we wsparcie wszyst-
kich samorządów lokalnych, 
które ucierpiały w wyniku 
powodzi. Udzielana pomoc 
to zarówno wsparcie finan-
sowe, jak i pomoc rzeczowa 
oraz organizacyjna w obli-
czu zagrożenia. Dziś dolno-
śląski sejmik zadecydował 
o przekazaniu 30 milionów 
złotych na walkę ze skutka-
mi kataklizmu.

eprasa.pl 0d3492b612
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W kościele filialnym w Rade-
czu, 41 osób przyjęło sakrament 
bierzmowania. Kościół zapełnił 
się po brzegi wiernymi. Do uro-
czystości młodzież przygotowy-
wał proboszcz Marian Rapacz 
z kościoła parafialnego w Rości-
sławicach. We mszy uczestniczyli 
księża z dolnobrzeskich parafii.

inf

Przyjęli sakrament bierzmowania
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Futbolowa karuzela na poziomie 
klasy okręgowej nieco zwolniła, 
a od ligowych punktów dużo 
ważniejsza w ostatnich dniach 
stała się walka z żywiołem. Nasze 
powiatowe drużyny na piłkarską 
murawę wybiegły po raz ostatni 
7 września, ale od tamtego czasu 
kilka spotkań (9 z 16 zaplanowa-
nych) rozegrała konkurencja, 
a chociaż faworyci trzymają 
się mocno, to jednak na starcie 
sezonu 2024/2025 prawdziwą re-
welacją jest zespół z Marszowic.

ORŁA CIEŃ
Dla drużyny marszowickiego Orła 

to 6.rok na tym szczeblu piłkarskich 
zmagań i przyznać trzeba, że do 
tej pory ekipa ta furory nie zrobiła, 
sięgając we wcześniejszych sezonach 
po 62 zwycięstwa w 136 rozegranych 
spotkaniach (45%) - więc przyzwo-
icie, ale bez rewelacji. W poprzednich 
rozgrywkach potrafili ograć na wła-
snym boisku Rokitę (0-1) i później 
przywieźć punkt z Brzegu Dolnego 
(1-1), ale po starciach z wołowskim 
MKP schodzili z murawy pokonani 
(2 razy po 2-1). Na starcie bieżą-
cych zmagań Orzeł wzleciał jednak 
wysoko i jako jedyny zespół niemal 
na półmetku rundy może pochwalić 
się kompletem zwycięstw i z pozycji 
lidera oczekiwać rozwoju ligowych 
wypadków.

Marszowiczanie po 6 rozegranych 
meczach mogą pochwalić się 100% 
skutecznością, najlepszą ofensywą 
ligi (średnio 4 zdobyte gole w meczu) 
i najszczelniejszą formacją obronną 
(0,5 traconej bramki na występ), 
z której sforsowaniem rywale mają 
problem od 301 minut, gdyż tyle już 
czasu golkiperzy Orła (m.in. były 
zawodnik MKP Łukasz Iwaszków) 
zachowują czyste konto. Można oczy-
wiście przyczepić się, że klasa rywali 
nie była najwyższa, ale tak długa 
seria zwycięstw nie przychodzi sama.

Bez względu na dotychczasowe 
rezultaty trudno uznać zespół z Mar-
szowic za głównego kandydata do 
awansu, gdyż za ich plecami cały 
czas mocno trzymają się teoretycznie 
najmocniejsi kandydaci do 4.ligi - 
również nie mający jeszcze porażki 
na koncie drużyny GKS Mirków/
Długołęka oraz Zenitu Międzybórz. 
Do tej pory jednak rozegrano 49 z za-
planowanych 120 pojedynków (41%), 
więc wydaje się, że nawet jesienią 
najciekawsze momenty okręgowej 
walki jeszcze przed nami. Średnia 
bramkowej zdobyczy na spotkanie 
wynosi 3,81, a na łączną sumę 187 
trafień złożył się dorobek 93 piłkarzy, 
z których każdy przynajmniej raz 
pokonał golkipera rywali - co nie 
odnosi się do Kacpra Borowskie-
go z trzebnickiej Polonii, mającego 
w snajperskim dorobku jedynie 
samobójczą bramkę. Przeciętny doro-
bek ligowego strzelca to nieco ponad 
2 gole, a w tym elemencie futbolo-
wego rzemiosła do tej pory najlepiej 
radzą sobie Filip Szczypkowski 
(Zenit - na zdjęciu) i Jakub Pancerz 
(GKS) mający na swoich kontach po 

8 trafień, ale pierwszemu z wymie-
nionych udało się tego dokonać w 7 
występach.

KLASYFIKACJA STRZELCÓW
8 Filip Szczypkowski Zenit Międzybórz

Jakub Pancerz GKS Mirków/Długołęka
6 Michał Pluciński Orzeł Marszowice

Oleksandr Laptsai Orzeł Marszowice
Marcin Kurasiewicz Wratislavia Wr.

5 Grzegorz Rajter Polonia Trzebnica
Marcel Olanin Polonia Bielany Wr.
Tobiasz Jarczak GKS Mirków/Długołęka

4 Bartosz Kruk GKS Mirków/Długołęka
Marek Gacek ROKITA BRZEG D.
Maciej Owczarek Dolpasz Skokowa
Dawid Batuszan Polonia Jaszowice

W gronie czołowych strzelców ligi 
swoje miejsce utrzymał Marek Ga-
cek, który jest najlepszym spośród 
11 strzelców bramek dla naszych obu 
zespołów, a w ich łącznym dorobku 
znajdują się ledwie 20 trafień. Druży-
na z Wołowa natomiast jest tą, która 
tej jesieni jako pierwsza straciła gola, 
gdyż po 25 minutach rywalizacji 
w Międzyborzu Damiana Stanisza 
pokonał Wiktor Makarow, który 
także jako jedyny obejrzał w tym spo-
tkaniu żółtą kartkę, a tych do tej pory 
163 zawodników zobaczyło w sumie 
237, a jako pierwszy w rozgrywkach 
ukarany został Adam Ratajczak 
(Orzeł Pawłowice), który z czystym 
kontem rozegrał ledwie 4 minuty spo-
tkania przeciwko ekipie GKS. Arbitrzy 
sięgali do swych kieszonek także po 
kartoniki cięższego kalibru, a tych 
do tej pory pokazali 13 i 2-krotnie po 
czerwonej kartce swój występ koń-
czył również pawłowiczanin Adam 
Maczurad. Jednak to nie Orzeł jest 
drużyną, która w walce o futbolówkę 
nie przebiera w środkach:

TABELA FAIR-PLAY
1. Zenit Międzybórz 6 1
2. ROKITA BRZEG D. 11 0
3. Polonia Trzebnica 9 2
4. Czarni Jelcz-Laskowice 12 0
5. Polonia Jaszowice 13 0
6. Polonia Bielany Wr. 14 0
7. Piast Lutynia 13 1
8. GKS Mirków/Długołęka 13 1
9. Orzeł Marszowice 15 0

10. WKS Wierzbice 16 1
11. Dolpasz Skokowa 18 0
12. MKP WOŁÓW 16 2
13. Wratislavia Wrocław 19 0
14. Orzeł Pawłowice 18 2
15. Galakticos Solna 22 0
16. Błysk Kuźniczysko 22 3

Po remisie na inaugurację rozgrywek 
2-ligowy skład Wolavii o kolejne punkty 
miał walczyć w sobotę w Słubicach, ale ter-
min konfrontacji naszych tenisistów z Wul-
marem uległ zmianie. Od 2.kolejki swoje 
występy przy ligowych stołach rozpoczął 
natomiast 2.garnitur wołowskiej ekipy, ale 
nasi reprezentanci okazali się zbyt gościnni 
dla konkurentów z Wrocławia.

3.LIGA (wschód)
W inauguracyjnym starciu środowego 

spotkania (18 września) po wołowskiej 
stronie stołu zobaczyliśmy Marikę 
Chrąchol, która po zaciętym 5-setowym 
pojedynku (4 sety rozstrzygały się w grze 
na przewagi) pokonała konkurenta, 
a później meczowe oczka do dorobku 
gospodarzy dorzucili Anita Walencka 
oraz Damian Źródło. Początek układał 
się więc po myśli naszej drużyny, ale po 
grach deblowych mieliśmy już remis, 
a później skuteczniej zagrali goście, choć 
i oni nie zdołali dłużej utrzymać prowa-
dzenia. Niestety, wprawdzie wołowianom 
udało się 2-krotnie zniwelować stratę, ale 
zwycięstwo w tie-break’u A. Walenckiej 
(6-6) było ostatnim środowym triumfem 
gospodarzy, którym w kolejnych starciach 
nie udało się ugrać nawet seta.
WOLAVIA II WOŁÓW
- AZS UE II Wrocław                        6-10
WOLAVIA: A. Walencka (3), D. Źródło (2), M. 
Chrąchol (1), K. Włodarczyk, P. Hołodniuk.

TABELA
1. AZS UE II Wrocław 2 4 20-12
2. Płomień Makowice 1 2 10-0
3. Olimpia Żerniki Wr. 1 2 10-5
4. UKS Ludwikowice - - -
5. Granit Strzelin - - -
6. Victoria Jelcz-Lask. - - -
7. ULKS II Ciechów - - -
8. Orion Szewce - - -
9. WOLAVIA II WOŁÓW 1 0 6-10

10. AZS UE III Wrocław 1 0 6-10
11. UKSTS Kiełczów 1 0 5-10
12. Impuls Kłodzko 1 0 0-10

Nieco spóźniona inauguracja zmagań 
nie udała się więc wołowskiemu benia-
minkowi, ale może nasi reprezentanci le-
piej poradzą sobie w Jelczu-Laskowicach, 
gdzie w środę (2 października, 17.30) 
zmierzą się z tamtejszą Victorią.

4.LIGA (Wrocław)
Trudnej roli beniaminka na starcie 

nie sprostał także zespół dolnobrzeskiego 
Rokity, ale po przegranej w Trzebnicy 
(5-10) nasza drużyna potwierdziła swoją 
sportową wartość w meczu przeciwko 
konkurentom z Międzyborza. Sobotnie 
starcie z Zenitem miało tylko parę emocjo-
nujących momentów, gdyż w większości 
starć przy tenisowym stole zdecydowa-
nie dominowali gospodarze. Punkty po 
tie-break’ach na ich koncie zapisywał 
jedynie Dominik Kot, zaś w pozostałych 
pojedynkach przyjezdni zdołali zdobyć 
zaledwie 7 setów. 
ROKITA BRZEG DOLNY
- Zenit Międzybórz                         10-1
ROKITA: L. Smolarek (3,5), E. Kwiatkowska 
(2,5), D. Kot (2,5), Z. Kot (1,5).

TABELA
1. Orzeł II Lizawice 1 2 10-3
2. Wratislavia Wrocław 1 2 10-4
3. LZS Trzebnica 1 2 10-5
4. ROKITA BRZEG D. 2 2 15-11
5. Orzeł Prusice 2 2 17-15
6. Olimpia II Żerniki Wr. 2 2 13-17
7. Ajde Oleśnica 1 1 9-9
8. Orion II Szewce 1 1 9-9
9. Victoria II Jelcz-Lask. - - -

10. ŻOK Żmigród 1 0 5-10
11. Odra II Głoska 1 0 4-10
12. Zenit Międzybórz 1 0 1-10

Teraz przed dolnobrzeskim zespołem 
kilka dni odpoczynku od ligowej rywa-
lizacji, a w 3.kolejce jego graczy czeka 
trudna przeprawa w Lizawicach (12 paź-
dziernika, 14.00).

6.LIGA (Wrocław)
Na 6.froncie za dwóch gra natomiast 

3.zespół Wolavii, który po 2 występach 
może cieszyć się z pozycji wicelidera. Po 
zwycięstwie nad rywalami z Kiełczowa 
(10-7) w sobotę wołowianie popis skutecz-
nego tenisa dali w Ciechowie, pozwalając 
gospodarzom na zdobycie zaledwie 8 setów!

ULKS III Ciechów
- WOLAVIA III WOŁÓW                   1-10
ROKITA: G. Buczyński (3,5), A. Wilk (2,5), N. 
Skawińska (2), Z. Hołodniuk (2), M. Wilk.

TABELA
1. GOKIS II Kąty Wr. 2 4 20-5
2. WOLAVIA III WOŁÓW 2 4 20-8
3. Świt Wrocław 1 2 10-2
4. FRAF Kobierzyce 1 2 10-8
5. ŻOK II Żmigród 2 1 17-19
6. Odra III Głoska 2 1 11-19
7. KS BRZEG DOLNY - - -
8. UKSTS II Kiełczów 1 0 7-10
9. MOSiR Syców 1 0 4-10

10. ULKS III Ciechów 2 0 2-20

W sobotę (28 września, 10.00) przy wła-
snych stołach pojedynkiem z sycowskim 
MOSiR walkę o ligowe punkty rozpoczną 
tenisiści KS Brzeg Dolny, a później obie 
nasze ekipy czeka dłuższa przerwa (do 12 
października).

W jej trakcie z całą pewnością emocji 
jednak nie zabraknie, gdyż naszych 
reprezentantów oglądać będziemy mogli 
w indywidualnych występach, jak choć-
by podczas Dolnośląskiego Grand Prix 
w kategorii kadetów, które w niedzielę 
rozegrano we Wrocławiu. W zawodach 
udział wzięło ponad 70 młodych entuzja-
stów tej dyscypliny sportu, a w grupie tej 
z bardzo dobrej strony pokazali się nasi 
reprezentanci. Walkę o półfinał dopiero 
w tie-break’u przegrał Anatol Wilk, który 
później w grze o 5.lokatę dał się jeszcze 
wyprzedzić Grzegorzowi Buczyńskie-
mu (na zdjęciu), ale obaj wołowianie 
niedzielny turniej mogą zaliczyć do uda-
nych, podobnie jak ich koleżanka Zosia 
Hołodniuk - najmłodsza uczestniczka 
turnieju kadetek.

1.DGP KADETEK
1. Julia Zalewska Granit Strzelin
2. Zo�a Pawłowska Lider Milicz
3. Zo�a Zając AZS Wrocław
4. Anastazja Kalata Lider Milicz

10. Zo�a Hołodniuk WOLAVIA
17. Veronika Melnik WOLAVIA

Anastazja Levin WOLAVIA
startowały 22 zawodniczki

1.DGP JUNIORÓW
1. Mikołaj Mikiciuk Bożejowice
2. Michał Nowakowski Granit Strzelin
3. Jakub Operacz AZS Wrocław
4. Antoni Flis AZS Wrocław
5. Grzegorz Buczyński WOLAVIA
6. Anatol Wilk WOLAVIA

17. Jakub Moliński ROKITA
33. Alex Półchłopek ROKITA

Dominik Zwolski WOLAVIA
49. Kornel Tokarski WOLAVIA

Jurij Hriadil WOLAVIA
startowało 52 zawodników

TENIS STOŁOWY

BĘDĄ EMOCJE 8.kolejka (27-29września):

Piast Lutynia
- ROKITA BRZEG DOLNY  

(sobota, 15.00)
Rosną ligowe zaległości dru-

żyny z Brzegu Dolnego, choć 
deficyt 2 spotkań nie odbił się 
znaczą na rankingowych notowaniach 
Rokity, a te podopieczni trenera Piotra 
Stadnika mogli poprawić już wczoraj 
(25 września), kiedy to na wrocławskiej 
murawie mierzyli się z Wratislavią, 
zaś zaległości z 6.serii pojedynków 
Diabły nadrobią w następną środę (9 
października, 19.00), kiedy to na bocz-
nym boisku gościć będą Galaktycznych. 
Zanim jednak nasz zespół zmierzy się 
z rywalami z Solnej, czeka jego graczy 
jeszcze wyjazd do Lutyni i konfrontacja 
z najlepszym z beniaminków. W okręgo-
wych zmaganiach do tej pory zawodnicy 
Piasta prezentują się co najmniej przy-
zwoicie (skuteczność 48%), w ostatnich 
dniach najpierw bowiem napędzili sporo 
strachu kandydatom do awansu z GKS 
Mirków/Długołęka (2-3), a w sobotę przy-
wieźli punkt z Kuźniczyska (1-1). Nieco 
wcześniej jednak ich dyspozycję potrafili 
zweryfikować wołowianie (4-0) i miejmy 
nadzieję, że piłkarze Rokity pójdą ich 
śladem i z Lutyni powrócą z pewnym 
zwycięstwem.

Czarni Jelcz-Laskowice
- MKP WOŁÓW (niedziela, 16.00)
W tyle z terminarzem pozostają 

także zawodnicy MKP, którzy po 
wspomnianym wyżej zwycięstwie 
z lutyńskim Piastem mogli kontynuować 
zwycięską passę w meczach z kolejnymi 
beniaminkami. Nadrabianie zaległości 
rozpoczęło się jednak już wczoraj (25 
września), gdyż podopieczni trenera 
Pawła Troniny zagrali w Skokowej, 
zaś do Jaszowic pojadą w nadchodzącą 
środę (2 października, 20.00). Zanim jed-
nak wołowianie zmierzą się z tamtejszą 
Polonią - w najbliższą niedzielę swoje 
umiejętności zaprezentują na boisku 
w Jelczu-Laskowicach. Dla Czarnych 
bilans dotychczasowych występów przed-
stawia się raczej czarno, gdyż jako jedyny 
zespół ligi ciągle nie mają zwycięstwa 
na koncie, a ich defensywa przypomina 
sito (średnio 3 tracone bramki w me-
czu), co w sobotę dobitnie potwierdził 
lider z Marszowic, a po porażce z Orłem 
ekipa z Jelcza-Laskowic zamyka ligowy 
ranking. Chociaż w dotychczasowych 
występach piłkarze MKP również nie za-
chwycali, to jednak w większość spotkań 
prezentowali przyzwoitą grę i chociaż 
na bardziej wymagających rywali nie 
było to wystarczające, to wydaje się, że 
w niedzielnym meczu to po stronie gości 
będzie większość futbolowych atutów 
i już za tydzień wołowianie będą znacznie 
powyżej degradacyjnej kreski.

7.kolejka: Polonia T. - Polonia B. 0-1; Czar-
ni - Orzeł M. 0-5; Mirków/Długołęka - Dol-
pasz 5-2; Błysk - Piast 1-1; Wierzbice - Wra-
tislavia 1-0; Orzeł P. - Zenit 0-0. 

TABELA
1. Orzeł Marszowice 6 18 24-3
2. GKS Mirków/Długołęka 7 17 19-8
3. Zenit Międzybórz 6 14 18-7
4. Polonia Bielany Wr. 6 13 14-5
5. Piast Lutynia 7 10 13-15
6. Orzeł Pawłowice 6 9 6-5
7. ROKITA BRZEG D. 5 7 11-7
8. Dolpasz Skokowa 6 7 14-18
9. Polonia Jaszowice 6 7 7-13

10. Polonia Trzebnica 6 7 6-12
11. Galakticos Solna 6 6 9-12
12. WKS Wierzbice 6 6 7-17
13. Wratislavia Wrocław 6 4 11-15
14. MKP WOŁÓW 5 4 9-13
15. Błysk Kuźniczysko 7 4 9-16
16. Czarni Jelcz-Laskowice 7 3 10-21

Klasa OKRĘGOWA

eprasa.pl 0d3492b612
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Zaległości rosną również na pozio-
mie klasy A, choć na tym szczeblu 
futbolowych zmagań rozgrywkowa 
karuzela jednak się kręci - niestety, 
w miniony weekend w złym kierunku 
dla naszych ekip. Dopiero wczoraj (25 
września) zaległości z 5.serii pojedyn-
ków nadrabiali lubiążanie, którzy na 
własnym boisku gościli konkurentów 
ze Smolca, a ci do naszego powia-
tu przyjechali bardzo zadowoleni 
z występu przeciwko starowołowskim 
Herosom. Ze sportową wizytą w Bie-
lanach Wr. zawodnicy Odry zjawią 
się natomiast dopiero w listopadzie, 
ale w minioną niedzielę w delegacji 
swoje umiejętności zaprezentowali 
zawodnicy z Miłcza, lecz i tym razem 
Spartanie okazali się nieco mniej 
skuteczni od rywali z Solnej.
Sokół Smolec
- HEROSI STARY WOŁÓW                  8-0 (3-0)
Żółte kartki: K. Praczyk, D. Adamczak;
Czerwona kartka: K. Praczyk (56’); 
HEROSI: D. Kasprzyk – D. Adamczak, O. 
Fede, Ł. Bagiński, K. Praczyk, A. Bagiński, D. 
Przybylski (46’ K. Sadowski), H. Sieradzki, K. 
Ignasiak (75’ M. Dudek), O. Likhovchuk, M. 
Zalewski.

Smolecki Sokół przez kilka lat 
w A-klasowych rozgrywkach wystę-
pował jako jeden z głównych preten-
dentów do awansu, ale w ostatnim 
czasie ich notowania mocno spadły, 
a w minionym sezonie otarli się nawet 
o spadek, a w bieżących rozgrywkach 
wygrać zdołali jedynie starcie z kon-
kurentami z Ciechowa (3-0). Na tym 
etapie zmagań natomiast drużyna 
Herosów to wielka niewiadoma, gdyż 
po futbolowej lekcji przeciwko Zielonym 
Rakoszyce (1-9), w kolejnych starciach 
starowołowscy piłkarze odnieśli 2 zwy-
cięstwa, m.in. sensacyjnie ogrywając 
mocnych konkurentów z Wilkszyna 
(4-2). Do Smolca można więc było jechać 
z umiarkowanym optymizmem, choć 
nasz beniaminek - aby myśleć o punk-
towej zdobyczy, w każdym ze spotkań 
musi zagrać niemal perfekcyjne zawody 
w defensywie, a dodatkowo liczyć na 
całą furę szczęścia w polu karnym 
przeciwnika. Być może jego limit Herosi 
wykorzystali w pojedynku z Zorzą, gdyż 
tym razem niespodzianki nie udało się 
sprawić.

Od samego początku ton wydarze-
niom na murawie nadawali bowiem 
gospodarze, a naszej formacji obronnej 
bez błędu nie udało się rozegrać nawet 
kwadransa, gdyż już w 12.min. gracze 
Sokoła mogli cieszyć się z prowadze-
nia - całkowicie zasłużonego. Nasi 
zawodnicy nie zdążyli jeszcze ochłonąć, 
a gospodarze szybko poprawili - nawet 
2-krotnie, i na przerwę schodzili z wy-
raźną już przewagą. Po zmianie stron, 
kiedy losy pojedynku były praktycznie 
rozstrzygnięte, tempo spotkania nieco 
spadło, ale sami wołowianie obudzili 
w rywalach żądzę futbolowej egzekucji, 
gdyż przez ponad pół godziny dostępu 
do własnego przedpola bronili w zde-
kompletowanym składzie, co graczom 
Sokoła przyniosło kolejnych 5 goli 
i mecz zakończył się dość wstydliwym 
rezultatem.
Galakticos II Solna
- SPARTA MIŁCZ                                6-5 (2-0)
Bramki: P. Stróżyński (48’), M. Pawłowicz 
(52’-karny, +90’-karny), K. Tabak (79’), M. 
Hańczyk (82’)
Żółte kartki: M. Hańczyk, T. Kuc;

Czerwona kartka: E. Stańczyk (69’); 
SPARTA: M. Krajka – G. Matyniak, K. Ta-
bak, D. Durys (70’ P. Zarzycki), T. Kuc, D. 
Grablewski (46’ D. Kopociński, 90’ P. Pasek), 
E. Stańczyk, M. Hańczyk, P. Stróżyński (85’ 
F. Poprawski), A. Kapron (80’ J. Jaguś), M. 
Pawłowicz.

Na noże natomiast i do samego 
końca o rankingowe oczka w Smolcu 
walczyli Spartanie. Przed pierw-
szym gwizdkiem arbitra wydawało 
się, że gospodarzy czeka futbolowy 
spacerek - na własnym terenie podej-
mowali bowiem ligowego outsidera, 
a dodatkowo mogli wzmocnić swój 
skład graczami 1.ekipy, która mecz 
z dolnobrzeskim Rokitą rozegra 
dopiero w październiku. Nie tylko 
punkty i zwycięstwo wydawały się 
więc pewne, ale i satysfakcja dla ki-
biców Galaktycznych, przed którymi 
zapowiadała się efektowna piłkarska 
strzelanina. Początek meczu zdawał 
się potwierdzać te przypuszczenia, 
gdyż przyjezdni grali dość niefrasobli-
wie w obronie, choć w ofensywie poka-
zali już sportowy pazur, a sporo krwi 
miejscowym defensorom zepsuł Ma-
teusz Pawłowicz, który kilkakrotnie 
potrafił zabawić się z rywalami. Przed 
przerwą jednak wszystko układało 
się po myśli gospodarzy, którzy do 
szatni schodzili z 2 trafieniami za-
liczki. Tuż po wznowieniu gry efekty 
przyniosła jednak dobra gra miłczan, 
gdyż Spartanie w kilka chwil odrobili 
stratę, a chociaż z remisu cieszyli się 
tylko chwilę, to już do samego końca 
trzymali rywala w niepewności - na-
wet grając w personalnym osłabieniu. 
Pewność siebie piłkarzy z Solnej 
szybko stopniała, a chociaż przez 
większą część meczu mogli cieszyć się 
z prowadzenia, to jednak ich przewa-
ga wydawała się niezwykle krucha. 
Nasz zespół natomiast rozegrał prze-
ciwko Galaktycznym swoje najlepsze 
spotkanie w bieżących rozgrywkach 
i chociaż nie udało się zdobyć choćby 
punktu, to bez wątpienia zawodni-
cy Sparty zasłużyli na duże słowa 
uznania. Tym bardziej, że jeszcze 
przed pierwszym gwizdkiem arbitra 
perspektywa nie była optymistyczna, 
a w trakcie meczu wydarzenia nie 
potoczyły się po myśli drużyny gości, 
którzy najpierw dość szybko stracili 
bramki, a kiedy zaczęli odrabiać stra-
tę - zawodnika. Mimo tych wszystkich 
przeciwności nasi piłkarze pokazali 
charakter, a chociaż po raz kolejny ich 
ambitna postawa nie dała punktów, 
to może dawać cień nadziei na kolejny 
udany występ przeciwko rywalom 
z Lenartowic.

TABELA
1. Ślęża Sobótka 5 13 16-7
2. Polonia II Środa Śl. 5 12 34-6
3. Piast Żerniki 5 10 26-9
4. Zorza Wilkszyn 5 10 13-10
5. ODRA LUBIĄŻ 4 9 12-6
6. Mechanik Brzezina 5 9 16-13
7. Błyskawica Lenartowice 5 9 15-12
8. HEROSI STARY WOŁÓW 6 9 15-29
9. Zieloni Rakoszyce 5 7 18-9

10. Sokół Smolec 5 7 15-8
11. Porcelana Ciechów 5 7 7-12
12. Polonia II Bielany Wr. 4 6 10-9
13. Galakticos II Solna 5 6 15-19
14. KS Dobroszów 5 1 6-27
15. Pogoń Miękinia 6 1 5-27
16. SPARTA MIŁCZ 5 0 12-32
6.kolejka (28-29 września): ODRA - Por-
celana Ciechów (sobota, 16.00); SPARTA 
- Błyskawica Lenartowice (niedziela, 15.00); 
HEROSI - Polonia II Bielany Wr. (niedziela, 
15.00). 

PIŁKA MŁODZIEŻOWA
Podobnie jak przed tygodniem, także 

tym razem nie udało się rozegrać pełnej 
serii spotkań w wojewódzkich zmaganiach 
juniorów. W sobotę na własnym boisku do 
gry przystąpili jednak juniorzy wołowskiego 
MKP, którzy mierzyli się z jedną najlepszych 
ekip w stawce i przyznać trzeba, że pod-
opieczni trenera Krzysztofa Tabaka długo 
dotrzymywali futbolowego kroku głogow-
skiemu konkurentowi. Starcia z Chrobrym 
nie rozpoczęli wprawdzie najlepiej, gdyż po 
kilku minutach musieli już gonić wynik, ale 
dzięki trafieniu Michała Warpasa obie 
drużyny do szatni schodziły z takim samym 
dorobkiem, ale w chwilę po wznowieniu 
gry przyjezdni ponownie mogli cieszyć się 
z prowadzenia, a w doliczonym czasie gry 
przypieczętowali zwycięstwo.

W niedzielę w Bielawie wreszcie z ran-
kingowych punktów mogli cieszyć się 
dolnobrzescy Akademicy. Rywale nie 
należą wprawdzie do ligowych tuzów, 
ale na tym szczeblu rozgrywek nie ma 
łatwych przeciwników i każdy pozytywny 
rezultat jest potwierdzeniem umiejętności, 
a ich jakość w konfrontacji z Bielawianką 
wyraźnie była po stronie drużyny gości, 
którzy zasłużenie sięgnęli po zwycięstwo.

Wczoraj w Strzelinie zaległe spotkanie 
rozgrywała młodsza grupa zawodników 
wołowskiego MKP, ale zanim nasi juniorzy 
młodsi starli piłkarską kopię w pojedynku 
ze Strzelinianką, zanotowali kolejny udany 
występ na swoim boisku, wyraźnie ogrywa-
jąc 4.garnitur wrocławskich Olimpijczyków.

 JUNIORZY
1.LIGA WOJEWÓDZKA

MKP WOŁÓW
- Chrobry Głogów                             1-3 (1-1)
Bramka: M. Warpas (37’); Żółte kartki: I. 
Partyka, M. Warpas; MKP: H. Łukaszewski – J. 
Rutkiewicz (75’ M. Jabłonka), M. Ochap (75’ A. 
Zalewski),  M. Płonka, D. Kurantowicz, M. War-
pas, I. Partyka, M. Szerszeń, M. Dziubiński, A. 
Purcha (75’ J. Łoziński), K. Romanowicz.
Bielawianka Bielawa
- AP BRZEG DOLNY                        0-2 (0-1)
Bramki: J. Perłak (31’), G. Awdziewicz (70’);
Żółta kartka: E. Fedczyszyn;
AP: B. Chyziński (68’ C. Sadowski) – D. Kacz-
marek, M. Tkaczyk (73’ P. Karcz), S. Kosiński 
(46’ D. Zielony), J. Kawalec (54’ F. Szał), T. Ni-
czyj, K. Cichocki (54’ E. Fedczyszyn), J. Perłak 
(65’ G. Awdziewicz), K. Żuk, P. Świętochowski, 
K. Pytlak (85’ R. Strzałkowski).

TABELA
1. FC Wrocław Academy 5 15 34-3
2. Miedź Legnica 5 13 27-1
3. Ślęza Wrocław 6 13 24-8
4. Chrobry Głogów 5 13 19-6
5. Górnik Polkowice 5 12 20-8
6. Parasol Wrocław 5 10 15-4
7. Polonia-Stal Świdnica 5 9 8-7
8. MKP WOŁÓW 6 7 10-25
9. Olympic Junior Wrocław 5 6 13-11

10. Moto-Jelcz Oława 4 6 6-9
11. Bobrzanie Bolesławiec 5 4 6-18
12. WKS Śląsk Wrocław 5 3 16-15
13. Karkonosze Jelenia G. 5 3 9-15
14. Bielawianka Bielawa 5 3 6-24
15. AP BRZEG DOLNY 6 3 3-35
16. Piast Nowa Ruda 5 0 2-29
7.kolejka (28 września): Miedź Legnica - MKP 
(11.00); AP - Olympic Junior Wrocław (13.00).

JUNIORZY MŁODSI
4.LIGA OKRĘGOWA

MKP WOŁÓW
- Olympic IV Junior Wrocław        5-2 (2-1)
Bramki: K. Nowicki (30’, 72’), F. Cepok (41’, 
70’), S. Czarny (+90’);
MKP: M. Sałapata – K. Kołcz (46’ J. Stelmar-
czyk), A. Lickiewicz, P. Kotański (55’ J. Buszkie-
wicz), H. Kuc, K. Nowicki (80’ J. Bobkiewicz), H. 
Studnicki, F. Cepok, D. Moskal (85’ I. Mrozek), 
M. Cudzich (70’ S. Czarny), D. Kowalewski.

TABELA
1. Piast Żmigród 4 12 36-2
2. Orzeł Jelcz-Laskowice 3 7 9-2
3. MKS Siechnice 2 6 23-3
4. Strzelinianka Strzelin 3 6 14-12
5. MKP WOŁÓW 3 6 12-16
6. KS Łozina 3 4 9-9
7. Barycz Sułów 3 3 8-11
8. Olympic IV Junior Wr. 2 0 2-8
9. Wiwa Goszcz 2 0 1-14

10. Lider Borów 2 0 3-17
11. GKS Dziadowa Kłoda 3 0 3-26
5.kolejka (29 września): MKS Siechnice - 
MKP (13.00).

Zeszłotygodniowe wydarzenia 
w naszym powiecie sprawiły, że w per-
spektywie nadejścia wielkiej wody 
automatycznie swoje rozmiary zmie-
niły i straciły na znaczeniu kwestie, 
które potrafią budzić wielkie emocje 
w normalnych czasach. Jedną z nich 
są futbolowe rozgrywki, o których 
mało kto mógł wspomnieć podczas 
przerzucaniu worków z piaskiem, 
przy której to czynności niejednokrot-
nie bezpośrednio współpracowali nasi 
mieszkańcy, którzy być może w nie-
dzielę rywalizowaliby na futbolowej 
murawie. A tym razem nie przypły-
nęły z niej najlepsze wieści, gdyż 
nasze zespoły, które zdecydowały się 
wybiec na boisko - choć nie wszyscy 
z należytym entuzjazmem, ale jeśli 
rywal nie zgadza się na przełożenie 
terminu - grać po prostu trzeba (nie 
wypada przecież oddać walkowerem 
pojedynku o fotel lidera), wyraźnie 
uległy futbolowej konkurencji.

grupa 1. (Wrocław)
KS Krościna Wielka
- AKS KRZYDLINA MAŁA                   7-1 (1-1)
Bramka: S. Przydatek (42’);
Żółte kartki: K. Kasina, M. Kubiak, K. Ste-
fanowski;
AKS: A. Chmielowski – K. Stefanowski (79’ 
P. Chmielewski), T. Kunat, P. Kozak, D. Uść 
(80’ M. Konieczny), K. Kasina (70’ K. Roma-
nowicz), S. Czyżowicz, P. Matusiewicz (55’ 
M. Leśniewski), M. Kubiak, S. Przydatek (65’ 
G. Kozak), J. Szafrański.

Na ten mecz zęby ostrzyli sobie 
wszyscy kibice zmagań w 1.grupie 
wrocławskiej Serie B - nie tylko sym-
patycy klubów z Krościny i Krzydliny, 
w bezpośredniej rywalizacji spotkały 
się bowiem ekipy, które najprawdopo-
dobniej rywalizować będą o sezonowe 
mistrzostwo. Futbolowa wartość obu 
drużyn - oczywiście jak na ten szcze-
bel i w porównaniu z konkurencją 
- jest dość spora i potwierdził to rozwój 
wydarzeń na murawie. Przez blisko 
godzinę obie strony toczyły ciężki 
i wyrównany piłkarski pojedynek, 
w którym wprawdzie w środku pola 
wyraźnie dominowali gospodarze, 
ale krzydlinianie umiejętnie potrafili 
niwelować ich atuty, sami zaś pre-
zentując konsekwencję i determinację 
w defensywie, a w szybkich kontrata-
kach - pomysł i dynamikę. Wprawdzie 
piłkarze AKS w 1.części spotkania 
nie stworzyli sobie wielu sytuacji 
strzeleckich, ale tuż przed przerwą 
jedną z nich wykorzystał Sebastian 
Przydatek. Jego trafienie nie dało 
wprawdzie gościom prowadzenia, 
gdyż nasi defensorzy nieco przysnęli 
na początku rywalizacji i od 7.min. 
prowadzeniem mogli cieszyć się 
piłkarze KS, którzy jednak w tym 
okresie - mimo optycznej przewagi, 
poczynali sobie dość nerwowo i ich 
akcjom brakowało spójności, dzięki 
czemu przyjezdni mogli je dużo ła-
twiej rozbijać.

Niestety, po zmianie stron krości-
nianie zagrali z dużo większym spoko-
jem i konsekwencją, co bardzo szybko 
znalazło odbicie w rezultacie, gdyż 
w chwilę po wznowieniu gry gospoda-
rze powrócili na prowadzenie, by póź-
niej bezlitośnie punktować każdy błąd 
zawodników AKS. Inna sprawa, że 
miniona niedziela zdecydowanie nie 
należała do naszych piłkarzy, którzy 
zaprezentowali się znacznie poniżej 
nie tylko oczekiwań, ale i możliwości. 

Pewnym ich usprawiedliwieniem 
może być fakt, że ostatnie dni więk-
szość graczy naszej drużyny spędziła 
na przeciwpowodziowych wałach 
przygotowując, siebie i sąsiadów do 
pojedynku z dużo bardziej bezwzględ-
nym przeciwnikiem. Ważne, że tę 
walkę udało się wygrać.
OLIMPIA GODZIĘCIN
- Dolpasz II Skokowa                          1-6 (0-3)
Bramka: M. Czajkowski (62’);
Żółta kartka: G. Zalewski;
OLIMPIA: D. Hawrylczak – M. Igierski, K. 
Dmytrów, P. Perekieta (70’ T. Borowski), A. 
Lewocki (46’ Ł. Kociołek), R. Sokalskim, G. 
Zalewski (46’ M. Czajkowski), A. Truśniew-
ski, Ł. Kozieł, J. Drężek (46’ M. Grochowiec), 
K. Lipa.

Olimpijczycy dawno już nie roze-
grali naprawdę udanego spotkania. 
W ostatnich latach zespół pełni raczej 
rolę ligowego outsidera, choć bywają 
mecze, w których godzięciczanie 
potrafią przypomnieć sobie lepsze 
dni i zagrać naprawdę poukładaną 
i skuteczną piłkę. Gdyby taki dzień 
trafił się w minioną niedzielę, to 
pewnie rezerwy Dolpaszu wyjecha-
łyby z Godzięcina nieco bardziej 
poturbowane… tymczasem stało się 
w zasadzie odwrotnie i zanim upły-
nął kwadrans, przyjezdni mogli już 
cieszyć się prowadzeniem, a jeszcze 
przed przerwą praktycznie rozstrzy-
gnęli losy meczu. Zawodnicy Olimpii 
po końcowym gwizdku arbitra musieli 
więc kolejny raz przełknąć gorzką 
pigułkę porażki, a ich start do rozgry-
wek 2024/2025 potwierdza, że przed 
sympatykami futbolu w Godzięcinie 
kolejny ciężki rok.

TABELA
1. KS Krościna Wielka 5 15 30-8
2. KS Piotrkowice 4 9 14-9
3. AKS KRZYDLINA MAŁA 4 9 13-8
4. ZRYW GŁĘBOWICE 4 7 13-7
5. KUSY POGALEWO WLK. 2 6 12-2
6. Dolpasz II Skokowa 3 6 10-11
7. Orkan Borzęcin 4 6 9-15
8. KOMETA KRZELÓW 3 4 4-5
9. Odra Uraz 4 4 14-16

10. VICTORIA ORZESZKÓW 4 3 7-10
11. KS BRZEG DOLNY 3 0 3-10
12. Lech Barkowo 3 0 3-16
13. OLIMPIA GODZIĘCIN 5 0 5-20
6.kolejka (29 września): BRZEG DOLNY - 
Lech (11.00); KRZYDLINA - ZRYW (11.00); 
Piotrkowice - VICTORIA (11.00); Orkan - 
KOMETA (11.00); KUSY - Odra (11.00); ZA-
LEGŁY mecz 5.kolejki: KOMETA - Odra (2 
października, 16.00).

grupa 3. (Legnica)

Punktów na koncie nadal nie ma 
2.zespół lubiąskiej Odry, a chociaż 
ekipa po raz kolejny nie wybiegła na 
murawę, to jednak zanotowała nie-
znaczny awans w tabeli po fatalnym 
występie KS Mierzowice przeciwko 
Ciężkozbrojnym z Legnickiego Pola 
(8-0). Ligowe zaległości nasi piłkarze 
nadrabiać będą dopiero w listopadzie, 
ale jeszcze w tym miesiącu staną 
przed szansą na zwycięstwo.

TABELA
1. Rycerz Legnickie Pole 3 9 22-2
2. Mewa Kunice 2 6 14-2
3. Odra Rzeczyca 2 6 7-1
4. Czarni Dziewin 2 4 11-5
5. Krokus Kwiatkowice 2 4 6-4
6. Mała Unia Rosochata 3 4 7-7
7. Ikar II Miłogostowice 3 4 8-14
8. Kaczawa II Bieniowice 2 3 4-9
9. Zryw Chełm 2 0 1-4

10. ODRA II LUBIĄŻ 2 0 3-8
11. KS Mierzowice 3 0 1-13
12. Korona Kawice 2 0 1-16
5.kolejka (29 września, 11.00): Krokus 
Kwiatkowice - ODRA. 

Klasa A (Wrocław - grupa 1.) Klasa B
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USŁUGI
 � ∙ Video�lmowanie, 602879746,  

515276337.

NIERUCHOMOŚCI
SPRZEDAM

 � Sprzedam kawalerkę przy ulicy 
Poznańskiej o pow. 26mkw , cena 
do uzgodnienia tel. po godz. 15. 
605345875

 � Sprzedam dom na dużej dział-
ce 30 arów tel. 501379672

MOTORYZACJA
KUPIĘ

 � K u p i ę  a u t o  d o  8 0 0  z ł ,  
604317276.

Kupię każde auto, przemo-
car.pl,  tel. 691831562

 � Kupię ciągniki, przyczepy i 
maszyny rolnicze 602811423 
lub 535135507

RÓŻNE
SPRZEDAM

 � Sprzedam płytki chodni-
kowe , używane 30*30*8, tel. 
603304541

KUPIĘ

 � Kupię monety, zegarki, srebro, 
odznaczenia. 725332771

PRACA
DAM PRACĘ

 � Poszukuję osoby do ochro-
ny obiektu w godzinach noc-
nych, seniorzy tel. 603304541

POMOC
 � • Punkt Wspierania Rodzin, Ry-

nek 18, Brzeg Dolny, GOSP. p. nr 2, 
wtorek 17.00–19.00, tel. 071 319 
56 62,  w. 19.

 �  • Grupa Anonimowych Alko-
holików, Wołów pl. Szkolny 2, 
grupa Tolerancja- niedziela godz. 
17:00,grupa Sami Swoi wtorek 
godz.17:00 Ścinawa ul. Zgody 
12 (salka katechetyczna), piątek 
godz. 17.00, tel. zaufania 71 321 
21 24  od godz. 16:00.

 �  • Pomoc weterynaryjna, tel. 
071 319 03 78;  0606 46 97 97.

 �  • Psycholog, Rynek 18, Brzeg 
Dolny, GOSP. p. nr 2, poniedzia-
łek – piątek 16.00–20.00, tel. 071 
319 56 62,  w. 19.

 � • Poradnia Problemów Uza-
leżnień, pon., wt. 7.30–13.30, 
śr., czw. 7.30–17.30, tel.  071 319 
56 62.

 � • Gminna Komisja Rozwią-
zywania Problemów Alkoho-
lowych w Wołowie podejmuje 
czynności zmierzające do orze-
czenia o zastosowaniu wobec 
osoby uzależnionej od alkoholu 
obowiązku poddania się lecze-
niu w zakładzie lecznictwa od-

wykowego w oparciu o upraw-
nienia nadane ustawą z dnia 26 
października 1982 roku o wy-
chowaniu w trzeźwości prze-
ciwdziałaniu alkoholizmowi. 
Komisja prowadzi w/w czyn-
ności wyłącznie wobec osób 
zameldowanych bądź miesz-
kających na terenie Gminy Wo-
łów. Punkt konsultacyjny GKRPA 
mieści się w Wołowie przy pl. 
Szkolnym nr 2, tel 71 389 14 95, 
e-mail gkrpawolow@op.pl. W 
punkcie konsultacyjnym GKRPA 
pełnią dyżury specjaliści - w po-
niedziałki w godz. 16.00 – 19.00 
oraz w czwartki w godz. 15.00 - 
18.00 do dyspozycji mieszkań-
ców pozostaje psycholog, na-
tomiast w środy w godz. 16.00 
- 19.00 konsultant ds. uzależ-
nień.  W niedziele o godzinie 
17.00 odbywają się spotkania 
grup AA. 

 � • Poradnia Psychologiczno-
Pedagogiczna w Brzegu Dol-
nym, ul. 1 Maja 1A, I piętro 

(dawny internat ZSZ), tel. 071 
319 99 94, proponuje dzieciom, 
młodzieży, rodzicom i nauczy-
cielom szeroką ofertę psycho-
logiczną, pedagogiczną i logo-
pedyczną, m.in. w zakresie: dia-
gnozy, terapii, profilaktyki, po-
radnictwa, planowania kariery 
zawodowej. Wizyty BEZPŁAT-
NE. Czynne od poniedziałku do 
piątku w godz. 8.00–15.00.

 � • Powiatowa Stacja Sanitarno-
-Epidemiologiczna w Wołowie, 
kontakt  071 389 28 56, po go-
dzinach urzędowania oraz w dni 
wolne od pracy, telefon dyżurny 
–  0604 208 816.

 � Grupa Anonimowych Narko-
manów Grupa „Warriors”, spo-
tkania w niedzielę od 16:00 do 
18:00 w 2. niedzielę miesiąca, 
miting otwarty, Brzeg Dolny, 
ul. Zwycięstwa 5 (wejście po 
prawej stronie) tel. kontaktowy 
790491700.

RE
KL

AM
A

ZARZĄDCA CMENTARZA KOMUNALNEGO W WOŁOWIE 

Usługi pogrzebowe i cmentarne

Własna chłodnia i kaplica
Kontakt całodobowy 

tel. 517 737 760 lub 601 720 076 
ul. Poznańska 1, 56-100 Wołów

 (budynek główny PGK) 
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W kościele pw. św. Wawrzyńca 
na modlitwie zebrały się rodziny, 
kapłani i bohaterowie całej uro-
czystości. Chrzest przyjęło troje 
dzieci. - Cieszę się, że modliły 

się z nami rodziny. To ważne 
wydarzenie w życiu ludzi- mówił 
ks. Stanisław, proboszcz parafii 
pw. św. Wawrzyńca w Wołowie.

inf

BURMISTRZ GMINY WOŁÓW
informuje, że na stronach internetowych Urzędu Miejskiego w Wołowie www.wolow.pl  

oraz www.bip.wolow.pl zamieszczono wykazy nieruchomości przeznaczonych do zbycia:   

Położenie
nieruchomości

Opis, przeznaczenie Tryb zbycia Termin na składanie 
wniosków przez osoby mające 
pierwszeństwo w nabyciu 

Wołów działka nr 15 Am 26 
o pow. 1,7572 ha, P - teren 
działalności przemysłowej 

Bezprzetargowy -przeniesienie 
prawa własności nieruchomości na 
rzecz jej użytkownika wieczystego

12.11.2024 r.

Wykazy zostały wywieszone na okres 21 dni na tablicy ogłoszeń Urzędu Miejskiego w  Wołowie (Rynek nr 
34) w  przybudówce B Ratusza. Szczegółowe informacje można uzyskać w  Wydziale Geodezji i  Gospodarki 
Nieruchomościami, tel. 71 319 13 15, 71 319 13 24.

Zostali przyjęci do Kościoła

WYŚLEMY TWOJĄ PACZKĘ!
 ¡ Jesteśmy dostępni od poniedziałku do piątku w godzinach 9:00-16:00 w Wołowie przy ul. Zwycięstwa 15.

 ¡ Współpracujemy z Furgonetka.pl , która działa na terenie Polski od 2010r., jesteśmy z nimi od grudnia 2021r.

 ¡ Sprawa jest prosta, wystarczy, że podasz nam odpowiednie dane.

 ¡ Możesz przynieść przesyłkę ze sobą lub zostawić ją w innym miejscu, a wybrany kurier po nią przyjedzie.

 ¡ Oferujemy wysyłkę przesyłek dowolnego gabarytu, od koperty po paletę.

 ¡ Przyjdź do siedziby Kuriera Gmin, a załatwimy za Ciebie formalności!

W razie pytań, pisz lub dzwoń: 

e-mail : sekretariat@kuriergmin.pl

tel. 71 319 79 18
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Dysleksja to specy�czne za-
burzenie rozwojowe, które 
dotyka zdolności czytania 
i pisania. Może mieć znaczący 
wpływ na rozwój edukacyjny 
i emocjonalny dziecka. W Pol-
sce, podobnie jak na całym 
świecie, jest diagnozowana 
coraz częściej.

Dysleksja nie jest chorobą i nie 
ma związku z poziomem inte-
ligencji – osoby z tym zaburze-
niem mogą być nawet wybitnie 
uzdolnione w innych dziedzinach. 
Wczesne rozpoznanie objawów 
oraz odpowiednie wsparcie peda-
gogiczne są jednak kluczowe dla 
sukcesu dziecka w szkole i życiu 
codziennym.

Objawy
Objawy dysleksji mogą być 

różnorodne i zmieniać się w za-
leżności od wieku dziecka. 
W przedszkolu mogą wystąpić 
problemy z rozpoznawaniem 
liter, trudności w rymowaniu 
słów czy opóźnienia w nauce 
mowy. W szkole podstawowej 
dysleksja objawia się problema-
mi z nauką czytania – dziecko 
może mylić litery, mieć trud-
ności z płynnym czytaniem, 
a także popełniać liczne błędy 
ortograficzne, mimo stosowania 
się do reguł.

– Często dysleksja u dziecka 
występuje w kilku wariantach 
jednocześnie. Dlatego bardzo 
ważna jest obserwacja dziecka, 
a kiedy rodzice lub nauczyciele 
zaobserwują u dziecka niepoko-
jące objawy, powinni zgłosić się 
do poradni pedagogiczno-psy-
chologicznej – wyjaśnia oligofre-
nopedagog Magdalena Paźniew-
ska, specjalistka w dziedzinie 
dysleksji z Familijnej Poradni 
Psychologiczno-Pedagogicznej we 
Wrocławiu i ekspertka platformy 
poradnikowej #MAMYNATORA-
DĘ, fundacji Ogólnopolski Ope-
rator Oświaty. – Profesjonalna 
diagnoza jednoznacznie potwier-
dzi, albo wykluczy podejrzenia. 
W pierwszym przypadku, pomoże 
od razu opracować i wdrożyć roz-
wiązania, które pozwolą dziecku 
uniknąć w przyszłości wielu 
dodatkowych trudności i stresu.

Rozpoznanie
Zaburzenie to może mieć różne 

przyczyny, takie jak genetycz-
ne predyspozycje, zaburzenia 
neurologiczne, a także czynniki 
środowiskowe, na przykład brak 
odpowiednich bodźców edukacyj-
nych we wczesnym dzieciństwie. 

– Znane jest też pojęcie dys-
leksji nabytej. To sytuacja, kiedy 
zaburzenie pojawia się u dziecka, 
które wcześniej kłopotów z pisa-
niem, czytaniem i liczeniem nie 
miało. Zdarzyć się to może pod 
wpływem silnych emocji, traumy 
albo urazu – wyjaśnia Magdale-
na Paźniewska.

Im wcześniej zostaną podjęte 
odpowiednie kroki, tym większe 
szanse na złagodzenie trudności 
związanych z nauką. W Polsce 
diagnoza dysleksji jest możliwa 
dzięki specjalistycznym bada-
niom psychologiczno-pedago-

gicznym, które obejmują ocenę 
umiejętności czytania, pisania 
oraz innych funkcji poznawczych.

Jak podkreśla ekspertka fun-
dacji Ogólnopolski Operator 
Oświaty, ważne, aby rodzice 
i nauczyciele byli świadomi ob-
jawów dysleksji i zwracali uwagę 
na wszelkie niepokojące sympto-
my. Często jednak zdarza się, że 
trudności w nauce są bagatelizo-
wane lub przypisywane lenistwu 
dziecka, co opóźnia diagnozę 
i odpowiednie wsparcie.

Wsparcie 
Dzieci z dysleksją wymagają 

specjalistycznego podejścia edu-
kacyjnego. Istnieje wiele metod 
terapeutycznych i dydaktycz-
nych, pomagających pokonać 
trudności. Jednym z najważ-
niejszych elementów jest indy-
widualne podejście do dziecka, 
dostosowanie tempa nauki oraz 
zastosowanie metod, które an-
gażują różne zmysły w procesie 
nauki.

Rodzice odgrywają w tym pro-
cesie kluczową rolę. Od aktyw-
nej współpracy z nauczycielami 
i specjalistami, po zapewnienie 
dziecku wsparcia emocjonalne-
go. Regularne czytanie razem 
z dzieckiem, ćwiczenia poprawia-
jące koncentrację oraz motywo-
wanie do nauki mogą znacząco 
wpłynąć na postępy dziecka.

Pamiętajmy, że dysleksja jest 
wyzwaniem, ale nie przeszko-
dą w osiągnięciu sukcesuWiele 
znanych osób, takich jak Albert 
Einstein, Leonardo da Vinci czy 
Steven Spielberg, miało dysleksję, 
a mimo to osiągnęli oni wielkie 
sukcesy w swoich dziedzinach.

Podpowiedzi dla rodzica:
Obserwuj dziecko pod kątem 

trudności w czytaniu, pisaniu, 
oraz zapamiętywania sekwencji, 
to mogą być potencjalne objawy 
dysleksji. 

Dostosuj metody nauczania 
do potrzeb dziecka, korzystając 
z podejścia multisensorycznego, 
które angażuje różne zmysły 
w procesie nauki. 

Utrzymuj regularny kontakt 
z nauczycielami i specjalistami, 
aby wspólnie opracować skutecz-
ny plan edukacyjny.

Zachęcaj dziecko do nauki 
i buduj jego pewność siebie, aby 
pomóc mu radzić sobie z trudno-
ściami i rozwijać talenty.

* * *

Porada jest częścią projektu 
społecznego #MAMYNATORA-
DĘ, którego celem jest wspiera-
nie rodziców w dbaniu o prawi-
dłowy rozwój i dobrostan dzieci. 
Bezpłatne poradniki dla rodziców 
opracowują doświadczeni pe-
dagodzy, psycholodzy dziecięcy 
i logopedzi z praktyką w szkołach 
i przedszkolach: https://operator.
edu.pl/pl/poradnia

Projekt prowadzi fundacja edu-
kacyjna Ogólnopolski Operator 
Oświaty. Finansowany jest z do-
browolnych datków i darowizn 
oraz odpisów 1,5% podatku PIT.

inf

NA ZDROWIE                    NA ZDROWIE 

STOMATOLOG

• Stomatologia dla Rodziny 
Kompleksowe leczenie 
stomatologiczne, nowoczesne 
materiały, radiowizjogra�a, 
RTG, chirurgia, protetyka. 
Oborniki Śl., ul. Łokietka 22 
Rejestracja: 71 310 26 12

UROLOG

• Aleksander Biały 
Chirurg Specjalista Urolog 
Prywatny Gabinet 
Urologiczny, USG, Wołów 
ul. Piłsudskiego pok.115 
(przychodnia rejonowa) 
Środa 15:00-18:00 
tel. 71 777 60 30

Dysleksja u dzieci. Po czym ją 
poznać i co robić dalej?
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Wojciech Ugorski
specjalista radiolog

USG
Poniedziałek

Ścinawa, ul. Jagiełły 16
godz. 9:00 - 12:00

Wtorek
Brzeg Dolny, 

Aleje Jerozolimskie 28
godz. 15:30 - 19:00

Piątek
Wołów,  

ul. Piłsudskiego 34
godz. 15:30 - 19:00

600 069 413
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MIEJSCE NA TWOJĄ REKLAMĘ
zadzwoń i zamów 71 319 79 18

TYGODNIK • WYDAJE „Agencja Reklamowo-Medialna ART” Marta Ringart Orłowska, redakcja: Marta Ringart-Orłowska (redaktor naczelna), Katarzyna Dolata (administracja, reklama, mar-
keting), Dariusz Judziński (dziennikarz sportowy), Dagmara Zielińska (dziennikarz),  Katarzyna Kijakowska, Kalina Tabor. Redakcja i biuro ogłoszeń: Wołów, ul. Zwycięstwa 15 – czynne od po-
niedziałku do piątku 8.00-16.00, tel. 071/ 319 79 18; • Skład własny • Druk: Agora-Poligra�a Sp. z oo • Redakcja nie odpowiada za treść ogłoszeń, reklam i życzeń. Zastrzega sobie prawo zmiany 
tytułów, skracania i  adiustacji tekstów • Wzory reklam chronione są prawem autorskim • Materiałów niezamówionych nie zwracamy • Nasz adres poczty elektronicznej: sekretariat@kuriergmin.pl;  
reklama@kuriergmin.pl; internet: www.kurier-gmin.pl. Nakład 3000-4000 tys. sztuk.

STOMATOLOG

• Centrum Stomatologii  
ADA-DENT

Leczenie i estetyczna odbudowa 
zębów, chirurgia stomatologicz-
na (specjalista), protetyka, pełna 
diagnostyka radiologiczna. 
Pomoc w przypadkach nagłych 
- eliminacja bólu. Wołów, ul. 
Pułaskiego 28 Rejestracja od 
poniedziałku do piątku wyłącz-
nie telefoniczna w godzinach 
10:00-20:00 Brak kontraktu z 
NFZ . Tel.: 606819714

 BURMISTRZ GMINY WOŁÓW
podaje do publicznej wiadomości 

Wyciąg z ogłoszenia o II ustnym przetargu nieograniczonym
na sprzedaż nieruchomości położonej w Wołowie

 
Przedmiotem przetargu jest sprzedaż działki niezabudowanej nr 56 
Am 32 o pow. 0,0851 ha położonej w Wołowie przy ul. Kwarcowej. 
Księga wieczysta nr WR1L/00040004/1.
W Miejscowym Planie Zagospodarowania Przestrzennego nierucho-
mość jest oznaczona symbolem MN/24 – teren zabudowy mieszkanio-
wej jednorodzinnej i znajduje się w stre�e ochrony konserwatorskiej 
zabytków archeologicznych.
Nieruchomość jest wolna od obciążeń i ograniczeń na rzecz osób 
trzecich.
Forma zbycia – przeniesienie prawa własności. 
Cena wywoławcza – 71.550,00 zł 
Do ceny wylicytowanej w przetargu zostanie doliczony podatek VAT 
w wysokości 23% Wadium – 8.000,00 zł
Postąpienie nie może wynosić mniej niż 1% ceny wywoławczej 

z zaokrągleniem w górę do pełnych dziesiątek złotych.

Przetarg na sprzedaż ww. nieruchomości odbędzie się 05.11.2024 r. 
o godz. 10.00 w siedzibie Urzędu Miejskiego w Wołowie (Rynek 34, 
sala sesyjna). 
Ogłoszenie o przetargu zostało wywieszone na tablicach ogłoszeń 
Urzędu Miejskiego w Wołowie w holu Ratusza i przybudówce B a także 
opublikowane na stronach internetowych Urzędu Miejskiego www.
bip.wolow.pl oraz www.wolow.pl.
Szczegółowe informacje można uzyskać w Wydziale Geodezji 
i Gospodarki Nieruchomościami – telefonicznie pod numerami 71/ 319 
13 15, 71/ 319 13 24.

 BURMISTRZ GMINY WOŁÓW
podaje do publicznej wiadomości 

Wyciąg z ogłoszenia o II ustnym przetargu nieograniczonym
na sprzedaż nieruchomości położonej w Wołowie

 
Przedmiotem przetargu jest sprzedaż działki niezabudowanej nr 57 
Am 32 o pow. 0,1020 ha położonej w Wołowie przy ul. Kwarcowej. 
Księga wieczysta nr WR1L/00040004/1.
W Miejscowym Planie Zagospodarowania Przestrzennego nierucho-
mość jest oznaczona symbolem MN/24 – teren zabudowy mieszkanio-
wej jednorodzinnej i znajduje się w stre�e ochrony konserwatorskiej 
zabytków archeologicznych.
Nieruchomość jest wolna od obciążeń i ograniczeń na rzecz osób 
trzecich.
Forma zbycia – przeniesienie prawa własności. 
Cena wywoławcza – 85.785,00 zł 
Do ceny wylicytowanej w przetargu zostanie doliczony podatek VAT 
w wysokości 23% Wadium – 9.100,00 zł
Postąpienie nie może wynosić mniej niż 1% ceny wywoławczej 

z zaokrągleniem w górę do pełnych dziesiątek złotych.

Przetarg na sprzedaż ww. nieruchomości odbędzie się 05.11.2024 r. 
o godz. 10.15 w siedzibie Urzędu Miejskiego w Wołowie (Rynek 34, 
sala sesyjna). 
Ogłoszenie o przetargu zostało wywieszone na tablicach ogłoszeń 
Urzędu Miejskiego w Wołowie w holu Ratusza i przybudówce B a także 
opublikowane na stronach internetowych Urzędu Miejskiego www.
bip.wolow.pl oraz www.wolow.pl.
Szczegółowe informacje można uzyskać w Wydziale Geodezji 
i Gospodarki Nieruchomościami – telefonicznie pod numerami 71/ 319 
13 15, 71/ 319 13 24.

 BURMISTRZ GMINY WOŁÓW
podaje do publicznej wiadomości 

Wyciąg z ogłoszenia o III ustnym przetargu nieograniczonym
na sprzedaż nieruchomości położonej w Pełczynie

 
Przedmiotem przetargu jest sprzedaż działki nr 234/3 Am1 w Pełczynie 
o pow. 0,1398 ha. Księga Wieczysta nr WR1L/00024191/0.
W Miejscowym Planie Zagospodarowania Przestrzennego nierucho-
mość jest oznaczona symbolem MNR/21 – teren zabudowy zagrodo-
wej i mieszkaniowej jednorodzinnej, w stre�e ochrony konserwator-
skiej zabytków archeologicznych oraz w stre�e „B” ochrony konser-
watorskiej oraz część działki leży w granicy GZWP nr 303 „Pradolina 
Barycz- Głogów”. 
Forma zbycia – przeniesienie prawa własności.
Cena wywoławcza – 42.500,00 zł
Do ceny wylicytowanej w przetargu zostanie doliczony podatek VAT 
w wysokości 23%
Wadium – 4.300,00 zł
Postąpienie nie może wynosić mniej niż 1% ceny wywoławczej 

z zaokrągleniem w górę do pełnych dziesiątek złotych.

Przetarg na sprzedaż ww. nieruchomości, odbędzie się 30.10.2024r. 
o godz. 11.00 w siedzibie Urzędu Miejskiego w Wołowie (Rynek 34, 
sala sesyjna).
Ogłoszenie o przetargu zostało wywieszone na tablicach ogłoszeń 
Urzędu Miejskiego w Wołowie w holu Ratusza i przybudówce B a także 
opublikowane na stronach internetowych Urzędu Miejskiego www.
bip.wolow.pl oraz www.wolow.pl.
Szczegółowe informacje można uzyskać w Wydziale Geodezji 
i Gospodarki Nieruchomościami – telefonicznie pod numerami 71/ 319 
13 24, 71/ 319 13 14.

 BURMISTRZ GMINY WOŁÓW
podaje do publicznej wiadomości 

Wyciąg z ogłoszenia o II ustnym przetargu nieograniczonym
na sprzedaż nieruchomości położonej w Boraszynie

 
Przedmiotem przetargu jest sprzedaż działki niezabudowanej nr 
91/7 Am1 o pow. 0,1147 ha, Księga Wieczysta nr WR1L/00029352/2 
wraz z udziałem 1/3 części w działce nr 91/6 Am 1 o pow. 0,0266 ha, 
Księga Wieczysta nr WR1L/00046400/9.
W Miejscowym Planie Zagospodarowania Przestrzennego działki 
oznaczone są symbolem MNR/8 - przeznaczenie podstawowe – tere-
ny zabudowy zagrodowej i mieszkaniowej jednorodzinnej, w stre�e 
ochrony konserwatorskiej zabytków archeologicznych, w obszarze 
zalewu z 1997r. na terenie Parku Krajobrazowego „Dolina Jezierzycy”. 
Przez teren działki nr 91/7 przebiega napowietrzna linia elektroenerge-
tyczna wraz z podwójnym słupem położonym przy zachodniej granicy 
działki. Ponadto wzdłuż zachodniej granicy działki biegnie podziem-
na sieć energetyczna. Dodatkowo wzdłuż południowej granicy działki 
przebiega sieć wodociągowa i sieć telefoniczna.
Poza tym nieruchomość jest wolna od obciążeń i ograniczeń na rzecz 
osób trzecich i nie jest przedmiotem zobowiązań. 
Forma zbycia – przeniesienie prawa własności.
Cena wywoławcza – 49.400,00 zł.
Do ceny wylicytowanej w przetargu zostanie doliczony podatek VAT 
w wysokości 23% . Wadium 5.000,00 zł.
Postąpienie nie może wynosić mniej niż 1% ceny wywoławczej 

z zaokrągleniem w górę do pełnych dziesiątek złotych.

Przetarg na sprzedaż ww. nieruchomości odbędzie się 05.11.2024 r. 
o godz. 11.00 w siedzibie Urzędu Miejskiego w Wołowie (Rynek 34, 
sala sesyjna).
Ogłoszenie o przetargu zostało wywieszone na tablicach ogłoszeń 
Urzędu Miejskiego w Wołowie w holu Ratusza i przybudówce B 
a także opublikowane na stronach internetowych Urzędu Miejskiego 
www.bip.wolow.pl oraz www.wolow.pl.
Szczegółowe informacje można uzyskać w Wydziale Geodezji 
i Gospodarki Nieruchomościami – telefonicznie pod numerami 71 319 
13 24, 71 319 13 15.

Wołowski Ośrodek Kultury 
serdecznie zaprasza Państwa na 
wernisaż wystawy malarstwa 
uczestników warsztatów pla-
stycznych dla dorosłych, którzy 
tworzą pod opieką artystyczną 
Pani Danusi Arendarskiej. 

Będzie nam niezmiernie miło 
gościć Państwa na tym wyda-
rzeniu. 

4 października 2024 o godz. 
18.00 w sali kameralnej WOK.

WOK

Wołowski 
Ośrodek 
Kultury 
zaprasza

eprasa.pl 0d3492b612
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Kolejami
Dolnośląskimi
do Zielonej Góry

kolejedolnoslaskie.pl

nowocześnie

szybko

komfortowo

przez Wołów
oraz Legnicę i Lubin
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